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Premier Van Zeeland oddaje swój glo's 
. podcza.s niedzielnych wyborów. 
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f[~a lamor~owania tl. wa[~mi~łfla luia~a 
W Warszawie rozpoczął się proces o głośne zajścia antyżydowskie po pogrzebie 

zamordowaneg o wachmistrza 
rego Żydzi doznali uszkodzeń. Ze stro­
ny żydowskiej zgłoszono powództwo 
cywilne. 

Z uzasadnienia aktu oskarżenia 
wynika, że zajścia przeciwżydowskie 
w Mińsku Mazowieckim wybuchły w 
związku z zabójstwem wachmistrza 
7 pułku ułanów, śp. Jana Bujaka, 
przez Żyda Judkę Chaskielewicza. 

Ekscesy miały miejsce po pogrzebie 

tragicznie zmarłego wachmistrza 
Wojsk Polskich. 

Na rozpTawę powołano jedenastu 
świadków osk.arżenia, w tym sześciu 
Żydów, oraz ośmiu świadków obrony, 
howiem sąd odrzucił kilkunastu wska­
zanych przez oskarżonych świadków. 

Obrony oskarżonych członków Str. 
Narodowego pod}ę1i się pp. adw. Ale­
kt>andra Stypułkowska, adw. Janusz 

War s z a w a. (Tel. wł.) W Sądzie 
Okręgowym w Warszawie w składzie 
sędziego Wiśniewskiego rozpoczęła 
się sprawa dziesięciu młodych człon­
ków Stronnictwa Narodowego z Miń­
ska Mazowieckiego, pp. Mariana Świę­
tochowskiego, Józefa Kiwicza, Józefa 
Ruty, Kazimierza Budka, Czesława 01-
s~ewskiego, Jana Wilka, Bolesława 
Sitnickiego, Stanisławy Wasiak i Bo­
lesława Pustoły, ookarżonych z art. 163 
k. k.. o to, że "dnia 4 czerwca 1936 r. 
w Mińsku Mazowieckim wzięli udział 
w zbiegowisku publicznym, które 
wspólnymi siłami obrzuciło kamienia­
mi domy, zamieszkałe przez Żydów, 
tłukąc szyby i niszcząc urządzenie 
mieszkań, pobiło Esterę Goldsztajnową 
i podpaliło stajnię, należącą do Abra­
ma Dawidowicza i tejże Goldsztajn~ 
wej, na skutek czego spalił się ich dom, 
szopa i stajnia wraz z inwentarzem". 

Stosunek Anglii ' do gen. Franco 
Wielka Brytania nie może uznać, ani odmawiać praw 

strony wojującel gen. Franco 

Śledztwo nie wykryło żadnych 
sprawców podpalenia domów ży­
dowskich i wskutek tego sprawa prze­
ciwko nim została umorzona. Wytoczo­
no jedynie oskarżenie o urządzenie 
zbiegowiska występnego, podczas któ-

Sprawa towarzyszy 
Zdziechowskiego 

Warszawa. (Tel. wł.) W dniu 
wczora.jszym przed Sądem Apelacyj­
nym toczył się proces byłego radnego 

Lo n d y n. (Tel. wł.) Na posiedze­
niu Izby Gmin premier Baldwin ~ 
świadczył, że Anglia nie może uznać, 
ani też odmawiać praw strony woju­
jącej generałOWi Franco, lecz z drugiej 
strony nie może również tolerować na­
ruszenia swej żeglugi. 

Wyjaśnienia Baldwina na temat 
położenia statków angielskich, wywo­
łanego blokadą Bilbao przez powstań­
ców, nie zadowoliły opozycji. 

Na marginesie oświadczenia pre-

Uprawomocnione wyroki 
śmierci 

miejskiego z Łodzi, Mieczysława War s z a w a. (Tel. wl.) W proce­
Zdziechowskiego, skazanego za dzia- sie o napad dokonany przez bandę u­
łalność wywrotową na 5 lat więzienia. kraińskich terrorystów komunistycz­
Współoskarżeni Zdziechowskiego Ko- nych Hramenkę, Opackiego, Chlabisza 
złowski i Halina Wajsówna otrzymali i Romańczuka, przy czym terroryści 
wtenczas kary po 4 lata więzienia. zamordowali ks. proboszcza Poczobu­
Rozpatrując ponownie powyższą spra- ta Odlanickiego w Puszczy Białowiej­
wę Sąd Apelacyjny uwzględnił wnio- skiej, sąd w Białymstoku skazał swe­
ski obrony o powołanie dOdatkowych go czasu trzech bandytów na karę 
świadków wskutek tego sprawę od- J śmierci. Hramenko nie apelował i po 
raczono. (w) uprawomocnieniu wyroku został po-

. wieszony. Opacki i Chlabiez natomiast 

miera Baldwina "Times" stwierdza, że 
Anglia nie uznaje wprawdzie blokady 
Bilbao, musi uznać jednak fakty do­
kCJnane. Pismo stwierdza, że polityka 
angielska ma większe cele przed sobą, 
tj. z.agadnienie nieinterwencji. "DaiIy 
lelegraph" stwi~rdza, że uchwała ga­
binetu wynika nie z prawnego, lecz 
raczej z praktycznego punktu widze­
nia. "News Chronicle" zarzuca rząd~ 
wi brak odwagi, twierdząc, że pozycja 
Anglii znów znacznie się obniżyła. 

apelowali, ale sąd II instancji wyrok 
zatwierdził. Obecnie po otrzymaniu 
motywów zatwierdzających wyrok, 
zrzekła się kasacji. Wobec tego wy­
rok na bandytów uprawomocnił się. 

Straszna zbrodnia 
wyrodnej matki 

K i e l c e, 13. 4. Zamieszkała we 
wsi Leżaniec, pow. kosienickiego 26-}e­
tnia Genowefa Szymańska urodziła 
dzieeko, które spaliła w kominie. 

Zwęglone zwłoki dziecka znalezio­
no w komórce. Zbrodniarkę areszto­
wano. (el 
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Czy afera iyrardowska 
ma sie roze~śt po 

kościach? 
Dużo rozgłosu politycznego nabrala. 

przed trzema laty afera żyrardowska: 
Przypominamy pokrótce. jej genezę l 

przebieg. , 
Na tle gospodarki w zakładach ży­

rardowskich właścicieli większości ak­
cyj, francuskich Żydów Boussaców i 
polskich ich "strohmanów" doszło do 
konfliktu między tą większością i po~­
ską mniejszością.. Sprawa oparła SIę 
o warszawski sąd handlowy, równo­
cześnie jednak zjawili się pośrednicy, 
ktÓ1'ZY usiłowali doprowadzić do zgo­
dy i wycofania sprawy ze sądu. 

I tak doszło do tzw. umowy bisku. 
pickiej. Nazwa ta pochodzi od mająt­
ku b. sen. Dobieckiego, gdzie spotkali 
się przedstawiciele obu stron i ułożyli 
warunki porozumienia. Definitywna 
zgoda miała być osiągnięta na drodze 
sądu polubownego. Wymieniano już 
nawet superarbitrów w osobach ks. 
Janusza Radziwiłła albo b. ministra 
spraw zagranicznych p. Augusta Za­
leskiego. 

Tu padła bomba pod postacią arty­
kułu p. Ignacego Matuszews~iego, któ­
ry w "Gazecie Polskiej" bardzo ostro 
potępił tę "parszywą umowę" (tytuł 
artykułu). Było to jakby hasło do 
wielkiego ataku, który w szybkim cza­
sie wydał daleko idące skutki. 

Wytoczono sprawę karną francu­
skim dyrektorom "Żyrardowa" Ver­
meerschowi i Caenowi oraz preZ'esowi 
zarządu hr. Henrykowi Potockiemu, 
przewodniczącemu rady wojewódzkiej 
B. B. W. R. na woj. warszawskie. 
Wszystkich trzech aresztowano. 

Jeden z pełnomocników akcjona­
riuszów polskich sen. Dobiecki został 
wykluczony z klubu B. B. W. R. i wy- . 
Jechał za granicę. Lepiej, aniżeli p. 
Dobieckiemu, powiodło się dwóm in. 
nym senatorom z B. B. W. R. Targow­
skiemu i Sobolewskiemu, którzy wcho­
dzili w skład zarządu zakładów żyrar­
dowskich, ale mimo to sąd klubowy 
nie znalazł w nich winy. 

Tragicznym epizodem sprawy ży­
rardowskiej była śmierć śp. Aleksan­
dra Lednickiego, którego atakowano 
w prasie jako jednego z autorów umo­
wy biskupickiej. W związku z tymi 
atakami doszło między synem zmarłe­
go adwokata i jednym z naczelnych 
publicystów obozu rzą.dowego do spra­
wy honorowej, zakończonej pojedyn­
kiem. 

Stopniowo afera żyrardowska traci­
ła ostre kontury i nawet poszła w za­
pomnienie. Aresztowanych dyrekto­
rów i prezesa zwolniono za kaucją., 
inni aktorzy tej afery znikli z areny 
życia politycznego, przyszły ważniej­
sze wydarzenia polityczne. Zresztą pu­
blicystycznie sprawa była wyczerpana, 
- opinia publiczna czekała na rozpra­
wy sądowe, cywilną i karną. 

Nim doszło do tych rozpraw, meri­
tum sprawy żyrardowskiej załatwio­
ne zostało na innej drodze. W okresie 
finalizowania ostatecznej pożyczki na­
szej we Francji i w niewątpliwym 
związku z tą pożyczką nastąpił wykup 
przez rząd akcyj żyrardowskich, znaj­
dujących się w ręku Boussaców. w: 
ten sposób skarb państwa stał się fak­
tycznym właścicielem "Żyrardowa", a. 
nasz etatyzm wzbogaCił się o jedno je­
szcze przedsiębiorstwo. Takie zakoń­
czenie żyrardowskiej jest dowodem. 
że sprawa ta miała znaczenie poli­
tyczne nie tylko wewnętrzne. 

Proces cywilny, wytoc2Jony "'ięk­
sZQŚci akcjonariuszów przez mniej.-



szość, stał się oczywiście bezprzedmio­
towy. Ale co będzie ze sprawą. karną? 
Jeżeli poprzednie zarządy "Żyrardo­
wa·' naraziły na straty to przedsiQ­
biorstwo lub niektórych z jego współ­
właścicieli, jeżeli dopuściły się prze­
kroczeń kodeksu karnego, - to zli­
kwidowanie zatargu handlowo-finan­
sowego niekoniecznie kładzie kres od­
powiedzialności karnej, a więc mo­
ralnej. 

Sprawa żyrardowska była w ręku 
znanego z procesu brzeskiego sędzie­

go Demanta. ° umorzeniu tej sprawy 
nic nie słychać, ale nie słychać też i o 
terminie rozprawy. 

Natomiast mówi się w \varszaw­
skim świecie pOlitycznym o sądzie 
obywatelskim, zwołanym przez przy­
jaciół Aleksandra Lednickiego celem 
rehabilitacji jego pamięci. Byłoby to 
pośrednim rozgrzeszeniem także in­
nych autorów umowy biskupickiej 
i samej tej umowy. Co na to jej prze­
ciwnicy? 

I co mają. myśleć i mówić szerokie 
sfery społeczel1stwa, że najpierw wy­
tacza się najciężgze zarzuty natury 
moralnej, a następnie, gdy załatwiona 
została strona handlo\Yo-finansowa, o 
całej sprawie tych ciężkich zarzutów 
moralnych nic ni e słychać publicznie, 
jak gdyby rzecz była się ulotniła w po­
wietrzu, czy rozeszła po kościach? 

. W związku z przemianami, jakie 
zaszły w warszawskim "sanacyjnym" 
"Kurierze Porannym", socjalis tyczny 
"Robotnik" zamieszcza. pi smo, otrzr­
man~ od b. dlugoletniego wydawcy 
"KurIera Porannego", F. L. Fryzego, 
w którym m. i. czytamy: 

"Kurier Poranny" został opanowa­
ny przez grupę osób, które operują.c 
fikcją "nacisku z góry" i pod pozora­
mi legalności od z górą 4 lat niszczą 
mój warszt.at pracy kosztem moim 
i moich wierzycieli, urządzając nie­
słychane w dziejach dziennil,arstwa 
s71tuczki w różnych płaszczyznach, .ze 
zmianą o 180 stopni kierunku ideowe­
gl? pisma. o GO-letniej tradycji. 

. "Czy mógłbym przed t~-m zabezpie­
czyć czytelników? - Niewątpliwie 
tak, gdyby zadziałaly te środki praw­
ne, po które zwracam się od kilku lat 
w. szeregu skarg, złożonych odpowied­
nim władzom. 

"Apelowałem do syndyków jeszcze 
~ r. 1932 o utrzymanie pisma na od­
powiednim poziomie i bez zmieniania 
jego kierunku - co wszak stanowi 
naj istotniejszą wartość każdego pi­
sma. 

"Protestowałem przeciw braniu ... 
"subwencyj", wymuszaniu ogłoszel'l i 
innym podobnym zabiegom dzierżaw­
ców. 

"Domagałem się utrzymania pisma 
na poziomie niezawisłego demokra­
tycznego organu podczas spra\\"owania 
zarządu wydawnictwa przez syndy­
ków. 

"Ponie"vaż to nie pomagało, wnosi­
łem skargi do sądu. 

"Obecnie w okresie zapowiadanej z 
najwyższych trybun pal1stwowych 
przez pana premiera Sławoj-Skład­
kowskiego i przez pana ministra Gra­
bowskiego bezwzględnej \-valki z 
wszelkiego rodzaju nadużyciami i pu­
bliczną deprawacją.. mam prawo spo­
kojnie oczekiwać, iż wreszcie zostaną 
stworzone warunki dla: 

,.objektywnego zbadania całej tej 
pełnej tajemnic sprawy, wYJasl1lenia 
tym, których omamiono, jaki jest istot­
ny stan rzeczy, i pociągnięcia do suro­
wej odpowiedzi al ności wszystkich 
współdziałających w wykorzystaniu 
prawa dla wyzucia mnie z mojej pla­
cówki". 

, Cytujemy powyższe pismo dla ce­
lów informacyjnych, jako charaktery­
styczny przejaw stosunków, panują­
cych w kołach "sanacyjnych". 

* 
Na temat panujących stosunków w 

domu przy ulicy Matejki 3 w War-
szawie, gdzie mieści się gene-
ralny sekretariat, kursują. roz-
maite ploteczki i "wersje. Zbyteczna je 
powtarzać, \vystarczy tylko zaznaczyć, 
że powtarza sil,) to samo, co bywalo 
dawniej, kiedy w tym lokalu urzędo­
wał sekretariat BBWR. 

Jedna z pogłosek odnosi się do 
"sektoru" robotniczego. otóż trudno-

Strona 2 - ORĘDOWNIK, czwartek, dnia 15 kwietnia 1937 Numer 88 

Nowa ankieta "Orędownika" 

62 nowe placówki 
w Aleksandrowie 

Z nowozalożonych placów el( utrzymuje się 261 osób 
Miasto Aleksandrów posiada dzięki 

swej bliskości od Łodzi zupełnie spe­
cyficzne warunki rozwoju. Oczywiście 
większą rolę grają tutaj Żydzi, którzy 
cały handel i przemysł mieli do nie­
dawna jeszcze w swoich rękach. 

Ostatnio sytuacja zaczyna się zmie­
niać na korzyść polskiego stanu posia­
dania. 'V okresie ostatnich trzech lat 
przybyło w Aleksandrowie i okolicy 
62 nowe placówki chrześcjal1skie. 

Są. to: 1 piekarnia, 4 cukiernie, 2 
składy win i wódek, 1 młyn parowy, 
3 sl\".łady paszy, 3 zakłady rzeźnickie, 
f skład bławatny, 2 z galanterią, 1 za­
kałd fryzjerski, 1 sklep przyborów 
szewskich, 1 sldad naczyń kuchennych, 
1 skład farb, 1 skład drzewa budowla­
nego, 1 sklep z kapeluszami damski­
mi, 2 stragany ze śledziami, 10 stola­
rzy wyrabiająCYCh meble, 1 pracownia 
s7ewska - 32 placówek w samym, nie­
dużym zresztą, Aleksandrowie. 

Reszta nowozałożonych plac'ówek 
przypada na najbliższą okolicę. Bran­
żowo polski stan posiadania w nowo­
założonych placówkach przedstawia 
się następująco; 12 sklepów spożyw­
cz.ych, 3 sklepy z g'alanterią, 1 skup 
zboża, 10 stra~anów stałych. 

Z nowozałożonych polskich plac6-
.... ek utrzymuje się ogółem 261 osób. 

Zaznaczyć należy, że żydzi w prze­
ważnej mierze trudnią się hurtem poń­
czoszn·iczym. "'vV samym mieście i oko­
licy znajduje się dużo warsztatów, wy­
rabiających pończochy, jednak cały 
hurt opanowali w stu procentach Ży­
dzi. Dla energicznego, a przedsiębior­
czego hurtownika-Polaka znalazłoby 
s~ pole do owocnej pracy. 

Społeczel1stwo miejscowe, opanowa­
ne całkowici~ przez ideę narodową, co­
raz skuteczniej walczy z zalewem ży­
dowskim. 

Krwawe zmagania o wzgórze 6arablłas 
w s~ystkie ataki 'łcojsk r~o..do'łcych powstańcy krwawo odparli 

P a ryż. (Tel. wł.) "United Press" nada. Noc była bardzo niespokojna. 
donosi z Madrytu, że po trzech dniach Zac1ęte walki toczą się również pod 
walki w Madrycie wojska gen. Mjai Cerro de Alquila. Wojska rzą.dowe pra­
zdołały osiągnąć swych głównych ce- gną owładnąć tę doniosłą pozycję, bar­
lów, a mianowicie: zdobycia szczytu dzo trudną do zdobycia i silnie umoc­
Garabita i Aguila oraz dzielnicy uni- nioną przez powstalIców, którzy zajęli 
wersyteckiej. Powstańcy stawiają ją 4: miesiące temu. Cerro de Alguila 
niezwykle zacięty opór. <lominuje nad dzielnicą uniwersytecką 

Najkrwawsza bitwa toczyła się w oraz nad szosą La Coruna. 
Casa deI Campo o posiadanie szczytu V i t t o r i a. (PAT) Milicjanci ba­
Garabita. PowstaIlcy odparli ataki skijscy zaatakowali stanowiska po­
wojsk rządowych i przeszkodzili w 0- wstańców pod Arralde. Atak został od­
krążeniu góry. Niepowodzenie brygad party przez piechotę powstańczą, któ­
rządowych trwa w dalszym ciągu. Nie- ra w śmiałym przeciwuderzeniu zada­
przyjaciel zaatakował, po przygotowa- la milicjantom porażkę. Wojska rządo­
niu artyleryjskim, miejscowość Cero we cofnęły się pozostawiając na przed­
deI Aguiła, znajdującą się w rękach polu ponad 100 zabitych. 
powstańców, Atak, poprzedzany przez S a n S e b a 's t i a n. (PAT) Dowódz­
czołgi rosyjskie, zak0l1czył się niepo- two marynarki powstal\czej opubliko­
wodzeniem. Siedem czołgów zostało wało rozporządzenie zawiadamiające, 
unieruchomionych. Ponowny atak zo- iż żegluga między przylądkiem San 
stał również odparty, przy czym woj- Adrian a wysokością Baldayo jest nad­
ska narodowe zdobyły dwa czołgi. \Ve- zwyczaj niebezpieczna ze względów 
dług zeznal1 jel1ców, straty wojsk rzą- związanych z działaniami wojennymi. 
dowych w ostatnich dniach są olbrzy- Rząd powstal'lczy składa z si.ebie wszel­
mie. ką odpowiedzialność za ewentl~alne 

P a ryż. (PAT) Havas donosi z ł wypadki, które mogłyby się wydarzyć 
Madrytu, że od samego rana na odci.n- na skutek zlekceważenia tego zawiado­
ku Casa dei Campo rozlega się kano- mienia. 

Z Komisji Kontroli Cen 
War s z a w a. (P A T) Komisja 

Kontroli Cen powołała podkomisję, 
kttll'a przeprowadza badania nad za­
gadnieniem zniżki cen mąki i chleba 
po wprowadzeniu ograniC4':el1 przemia­
łowych, przewidzianych rozporządze­
niem ministra spraw wewnętrznych z 
dnia 8 bm. o przemiale pszenicy i żyta. 
Jak wiadomo, zarządzenie prezesa Ra­
dy Ministrów z dnia 12 bm. ob:oiża ce­
ny mąki, kaszy i chleba na czas przej­
ściowy, to jest do czasu wprowadzenia 
ograniczell przemiałOWYCh. Przewod­
niczącym podkomisji jest p. Zgielski, 
dyrektor biura aprowizacyjnego w 
Ministerstwie Spraw 'Vewnętrznych. 

o zniesławienie 
wo j. Dziadosza 

T o ruń. (Tel. wl.) Narodowe "Sło­
wo Pomorskie" w grudniu ub .• r. za­
mieściło sprawozdanie z głośnego pro­
cesu konfidenta carskiej "Ochrany" 
Lisa-Błońskiego, 7.aopatrując sprawo­
zdanie tytułem ,,'Vojewoda Dziadosz 
karany za fałsżerstwo dokumentów". 
Taka howiem opinię \vyraził pod adre­
sem D7.ia(los7.a jeden ze świadków w 
proce::;ie, mjr Zajęczkowflki. TytUł ten 
został swego czasu skonfiflkowany, a 
w związku z tym "·ytoczono sprawQ 
redaktorowi odpowiedzialnemu ,,sło­
wa Pomorskiego" o zniesławienie w 
druku wojewody Dziadosza. 

'Vyznaczona na dziel'l wczorajszy 
prze(l toruńsldm Sę,dem Okręgowym 
rozprawa nie doszła do skutku. Sąd 

ści na tym odcinku nie tylko nie słab­
ną, lecz się wzmagaję.. Dzisiaj panuje 
Iloglą.d, że należy zaniechać organizo­
wania samodzielnego tego odcinka i 

bO\viem po wysluchanIu tłumaczeń o­
skarżonego, na wniosek obr0l1cy p. dra 
Ossowskiego, postanowił rozprawę od­
roczyć i powołać na świadków kielec­
kiego wojewodę Dziadosza oraz mjra 
Zajączkowskiego z Lublina. (z) 

'Ukończenie aktu oskarżenia 
przeciw inż. Ooboszyllskiemu 

\V a l' s z a w a. (Tel. wł.) Jak donosi 
prasa, prokuratura Sądu Okręgowego , 
w I{rakowie kOllczy redagowanie aktu 
o~karżenia w sprawie inż. Doboszyń­
skiego i towarzys'zy. Po ukol1czeniu 
.aktu oskarżenia wyznaczony zostanie 
tcrmin rozprawy. 

Jak się dowiadujemy, w procesie 
przeciw inż. DoboszyńskIemu wystąpi 
z powództwem cywilnym kilku kup­
ców z Myślenie o odszkodowanie w 
wysokości ogółem około 20 tysięcy zł 
za zniszczne składy. 

Pożar w lasku helskim 
G d y n i a. (P AT) Dnia 12 bm. w · 

godzinach południowych na półwy­
spie helskim w pobliżu Chałup przy 
torze kołejowym powstał pożar, wsku­
tek którego na przestrzeni około 600 m 
kwadratOWYCh wypaliła się trawa, 
przy cz~· m osmolonych zostało 20 sztuk 
drzew 25-1etnich. Pożar wcześnie za­
U\yatono i w porę stłumiono, dlatego 
nie ma więkSZYCh szkód w drzewosta­
nie. Przyczyną pożaru był prawdoPQ­
dobnie niedopałek papierosa wyrzuco­
ny z PQciągu przez okno wagonu. 

pozostawić jego los czasowi i na razie 
prace nad robotnikami wcielać do 
"sektoru·' miejskiego. 

Podobnie wygląda z młodzieżą. 

Z karły żałobnej 

Śp. Bronisław Chacharowski 
'v niedzielę, 11 kwietnia, zmarł 

współpracownik redakcji "Wielkopo­
lanina·', redaktor działu hodowlano­
ogrodniczego, śp. Bronisław Chacha­
l'owski, p'rzeżywszy lat 61. 

Śmierć Jego budzi żywy oddźwięk, 
zwłaszcza w sercach włościal'lstwa pol­
skiego, którego był wypróbowanym 
przyjacielem i wieloletnim doradcą, 
serdecznym opiekunem i nauczycielem. 

Cześć Jego pamięci! 

Śp. Jan Brzeskot 
w· ubiegły piątek zmarł znany dzia­

łacz śląski, śp. Jan Brzeskot, urodzony 
w 1873 r. w Wielkopolsce. Śp. Jan 
Brzeskot był przez dziesięć lat radnym 
ffi. Katowic, przez 25 lat prezesem "So­
koła" katowickiego, oraz od 1934 roku 
był prezesem Zw. Pracowników Umy­
słowych ZZP, a z tego stanowiska ustą­
pil dopiero jako emeryt. Cześć pamięci 
zasłużonego działacza narodowegol 

Katastrofa kolejowa 
R a, d o m, 13. 4. - Między stacją ko­

lejową Sędziszów i Jędrzejów drezyna 
motorowa dopędziła pociąg towarowy 
i wpadając nań, została rozbita. Kie­
rowca Jan Ślęzak został poraniony. 
Przyczyną. katastrofy była zbyt szybka. 
jazda. 

Adwokat żyd skazany 
na 200 złotych grzywny 
}{ rak 6 w, 12. 4. Starostwo grodz­

kie ukarało żydowskiego adwokata 
dra Alberta Siisera na drobną. grzyw­
nę, za to, że w lecie ub. roku w czasie 
pobytu w Lesie V,Tolskim nie powstał 
w chwili, gdy orkiestra grała hymn 
pań!'lhvowy. 

Żydowski adwokat wniósł odwoła­
nie do sądu okręgowego, który skazał 
Żyda na 200 zł grzywny. ' 

Zjazd gospodarczy S. N. 
w lublinie 

L u b l i n, 13. 4. - W ub. niedzielę 
odbył się w Lublinie zjazd gospodar­
czy działaczy Stronnictwa Narodowe­

. go z woj_ lubelskiego. Okręg zam.ojski 
.reprElzentował p. I{iełczewski a. ~kręg 
siecllecki b. poseł Milik. . 

Zasadniczy referat o pracach gospo­
darczych Stronnictwa Narodowego wy­
głosił delN;at zarząd głównego S. N. 
z Warszawy, dr Trajdos, który w prze­
mówieniu swym wskazał na zasadni­
cze wytyczne gospodarczych oraz z 
drugiej strony na osią.gnięte już wy­
niki. Po referacie dra Trajdosapo­
s2.czególni działacze zdali sprawozda­
nia z prac gospodarCZYCh na terenie 
różnych miejscowości. Wynika z nich 
niezbicie, że poszczególne ośrodki wy­
kazują dużo iniCjatywy. 

Po sprawozdaniu krótki referat wy­
głosił red. "Głosu Lubelskiego"; p. Mo­
rzycIei, po czym o organizacyjnym uję­
ciu akcji gospodarczej mówił p. mjr 
Bardzik. 

Nareszcie umowa 
Ł ó d ź, 13. 4. - Odbyta w Związku 

Wielkiego Przemysłu Włókienniczego 
konferencja z udziałem przedstawici~li 
Związku Majstrów FabrycznyCh oraz 
wszystkich związków przemysłu włó­
ki etllliczego doprowadziła dO' przyjęcia 
tymczaseowego układu. Na mocy jego 
prz€mysł włókienniczy zgodził się na 
zawarcie umowy zbiorowej z majstra­
mi fabrycznymi. 

Obecnie powołane zostaną odrębne 
delegacje fachowe, które odbędę. kolej­
ne konferencje i ustalą taryfy plac dla. 
majstrów na poszczególnych oddzia­
łach produkCji włókienniczej, a więc 
przędzalnianej, tkackiej, w drukar­
r.iach, farbiarniach itd. Po ustaleniu 
poszczególnych taryf odbędzie się po­
wtórna konferenCja ogólna, na której 
ostatecznie podpisana ma być umowa 
zbiorowa. 

W sprawie zupełnego zlikwidowa­
nia zatargu z majstrami w żydowskiej 
Widzewskiej Manufakturze, zwołana 
70st.ała obus tronna konferencja u in­
spektora pracy na czwartek, 15 bm., 
z udziałem przeds tawicieli firmy i Zw. 
!lIajstrów. Celem ostatecznej liwidatji 
zatargu ma zapaść decyzja arbitrażo­
wa: w sprawie spornych kwestYj odno­
śme płac i warunków pracy majstrów. 

Dr Schacht jedzie do Paryża 
p aT y ż. (Tel. wł.) "Echo de Paris" 

w artykUle Marcela Hutina donosi ja­
koby dr Schacht zamierzał przybyć 
4: lub 6 maj.a do Paryża, aby przewod­
niczyć na otwarciu pawIlonu niemiec­
kiego na Wysta~vie Mi~dzynarodowej. 



William n. Scf!on r{;SA), który ustalił 
nowy rekord świata w skoku o tyczce 
wynikiem 4.48, o czym pisaliśmy we wczo-

rajszym wydaniu. 

Co piszą inni 

Podwójna miara 
Prasa "sanacyjna", która miala ty­

le słów potępienia dla młodzieży na­
rodowej, gdy młodzież ta blokowała 
uczelnie walcząc o ich polskość, obec­
nie zajmuje wobec bojówki "strzelec­
ko"-"sanacyjnej", blokują,cej Dom A­
kademickiej w Krakowie, zgola od­
mienne stanowisko. 

"Gazeta Polska", która ostatnio 
wystąpiła z apelem do młodzieży na­
rodowej potępiając zamieszki na wyż­
szych uczelniach, mimo to znajduje 
8towa uznania dla "sanacyjnych" u­
grupowań studenckich w Krakowie. 
Zaznaczyć przy tym najeży, że przy­
czyną blokady w Krakowie nie jest 
walka o jakieś glębsze, ideowe postu­
laty, ale protest przeciw zwycięstwu 
narodowców w wyborach do "Bratniej 
Pomocy" Uniwersytetu Jagiellońskie­
go. 

Brak kontroli 
Są,d w Łucku skazał za naduzycia 

b. wiceprezydenta tego miasta, S. \Va­
silewskiego, którego proces odsłonH 
stosunki panujące w województwie 
wołyńskim. Stosunki te w ostatnich 
czasach zwracają, baczną uwagę opinii. 

Jak donosi ,,\Varszawski Dziennik 
Narodowy" nadużyciom wasilewskie-l 
go sprzyjał brak kontroli. 

,,\Vasilewski - pisze "Warsz. Dziennik 
:Warsz." - został polecony b. prezydento­
wi miasta przez samego p. wojewodę Jó­
zeIskiego. "Daję panu z województwa. 
starego i dobrego urzędnika, może pan nR. 
nim całkowicie polegać". Tymi słowy re­
komendował \Vasilewskicgo p. wojewoua 
Józefski, jak zeznał na rozprawie b. prezy­
dent miasta p. Wężyk." 

Ciekawe są, mot y , ... ' Y wyroku skazu­
ją,cego \Vasilęwskiego. W motywach 

NumE'J' 86 ORĘDOWNIK, czwartek, dnia 15 Kwil'lnia 19:37 - mrona ~ 

la 5 dni pracy 72 grosze! 
Niesłychany wy~ysk robotników w fabryce :iydowskiej 

w Z'm·aju 

"Obrzydło nam 
życie w Rosji" 

:: 

\Valka z komunizmem, to walka nie 
Z a w i e r c i e, 13. 4. - Istnieją fa-I zgłosiła się jedna z robotnic fabryczki t.ylko ideowa, religijna i moralna. To 

bryki, w których robotnik wynagradza- Żyda Zysera i przedłożyła konkretne zarazem walka ( oderwanie człowieka 
ny jest tak nędznie, że zarobek jego nie dowody, z któl'ych wynikało, że robot- od grozy pot.wornego upadku materia~-
wystarczy nawet na naj skromniejsze nica za 5 dni przepracowanych otrzy- k 
utrz"manie. "Zarobki" J'ednak robo t- mała wypłate ... 72 grosze (slowni~: sie- nego i moralnego. Agitatorzy ' omUDl-

J < zmu roztaczają przed ludźmi tylko 
ników w wytwórni sedesów w Poraju demdziesiąt dwa grosze) czyli za pełny mrzonki i plany ,państwa przyszłości"_ 
(koło Zawiercia), należą,cej do Żyda ci~żko przepracowany dziel'l wynagro- Gdy mówią, o współczesnym pal1stwie 
Zysera Lucjana (l), przechodzą wszel- dzenie nie wynosiło nawet 15 groszy. ::sowieckim, podają stamtą,d "fakty" 
kie pojęcie o wyzysku. Wypadek ten jest faktem nie od-

Jak się okazuje, Żyd Zyser płaci ot-obniollym, gdyż Żyd Zyser w ogóle olśniewają,cej rozbudowy i dObrobytu, 
. oraz idealneJ' SI)rawiedliwości. Skut-niektórym pracownicom nie mniej nie w nielitoociwy sposób eksploatuje 

więcej tylko }JO 15 groszy dziennie. swych robotników j za ich ciężl<.ą i ki.em teg~ mnożą się wyznawcy b.olsze­
Aby wiadomoś~ ta nie okazała się go- znojną pracę płaci dosłownie grosze. wIzmu, (n~e ty,lkO zres~tą, ~latego) l wca-
łcsłowna, przytaczamy następujący Czas najwyższy, aby właściwe czyn- , le .spora ll~sc stę~kmO~l)/h, amat~rów 
autentyczny fakt. niki ukróciły niezwykłą zaC h lanność i raJu przekl ada Się. Z l ozn! ch panstw 

W tych dniach do inspektora pra- żydowsk~. (wu-ka) Europy za wscllodllllł graDlcę· 
cy, p. inż. ZwoliIlskiego w Zawierciu, Tak też postąpili w r. 1934 ci Austria-

Icek lysman. uciekinier z Barcelonv 
Pr~y'ap«no go pod fals~ywym 'l'la~u,iskie'łn, Obwa'ł·zanek, na 
stacji w Zb('{s~yniu i stw-ie'ł"d~ono, ~e Zys'ł1'tan jest dezerte'ł"e'm 

~ armii polsl~iej 

swój dlalego opuścił gdyż był je,szcze 
młody i "bał się wojny". 

Sąd Okręg'owy w Zbą.szyniu skazał 
Zysmana za fałszerstwo paszportu na 
8 mieSięcy więzienia. Sąd Apelacyjny 
w Poznaniu wyrok ten zatwierdził. 

cy, którzy po nieudałej rewolucji luto­
wej musieli opuścić swoje pallst.wo. By­
ło ich kilkuset. Po dwóch latach po­
bytu część ich wróciła do ojczyzny, nie 
baczą,c na śmiercią grożą,ce przeszkody 
i ryzykując długot.rwałe więzienie w 
Austrii. 

Teraz kilku tych nieszczęsnych re­
emigrantów wydało zbioro\vą ksią,żkę 
wspomnień ze Sowietów, która u .nas 
pojawiła się jako broszura Fr. MIlka 
pt. "Obrzydło nam życie w Rosji ..... (na­
kład Chrześc.-Społ. Instytutu Oświato­
wego). 

Jest to ostrzeżenie robotników całe-

P o z n a ń, 13. 4. - Na stacji w Zbą­
szyniu przytrzymano osobnika, legity­
mującego siQ podrobionym paszportem 
na nazwisko Icka Obwarzanka. Oka­
zało się, że przytrzymany pasażer na­
zywa się Icek Zys ma n i jest dezerterem 
z armii polskiej. Zysman uciekł z woj­
ska w 1920 r., kiedy pułk jego wyruszał 
na front i dostał się do Barcelony, 
gdzie założył zakład fryzjersld. Po wy­
Jmchu wojny domowej w Hiszpanii 
Zysman znowu przeslraszył się armat 
i zwiał za granicę. a na"l~pnie oczy­
wiście przedostał się Llo Polski. W cza· 
sie dochodzeIl Zysman zeznał, że pułk 

Oelft"ny w porc"le gdyn'sk"lm go świata przed ślepą, wiarą w wartość 
praktyczną komunizmu i dobrobyt. So-
wietów. Znamy już ksią,żkę polskIego 
reemigranta z Bolszewii p. St. Łakom-

G d y n i a. (PAT) Wczoraj pojawi­
ło się w porcie gdyńskim w Basenie 
Ministra Kwiatkowskiego kilkanaście 
delfinów, które przybyły w ślad za ła­
wicą śledzi przebywających od paru 
dni w basenach portowych. 

Młodzi Stronnictwa Narodowego w Zgierzu. któt·zy w okresie '''ielkiego Tygodnia 
pełnili straż u Grobu Chrystusa. 

skiego, który nakreślił obraz ws.zys.t­
kich dziedzin i z dłuższego czasu zycla 
w Sowietach. Ksążka ~Hlika nie jest 
tak obszerna i wszechstronną. Są to 
właściwie p~miętniki entuzjastów, któ­
rzy przemienili się we wrogów, w któ­
rych więcej jest wrażeń, niż opisó,~ i 
dlatego są nadzwyczaj interesuJące, Jak 
sensocyjna powieść. Zwłaszcza kOIlCO­
we sceny "polowania na ludzi", chcą,­
cych wrócić do ojczyzny, G. P . U. (bar­
dzo dziś aktualne ze względu na spra­
wę Jagody) mrożą, l~rew w żyłach. Au­
torzy odsłaniają, pc tworny stan robot­
nika sowieckiego i rozpustne, gładkie 
życie "el ity" sowieckiej. Zdumiewają, 
się nad mistrzostwem obłudy i łama­
niu dusz w Z. S. R. R. oraz nad szatań­
ską orgią doktrynerstwa, które posta­
nowiło wykonać "plan" i \\'szystko mu 
jedno, "czr przy tym miliony ludzi zgi­
ną lub nie". 

Książkę robotników austriackich 
powinni poznać ci, którzy chcą walczyć 
z komunizmem. Musilll~' bOWiem gło­
śno demaskować wart.oś ć pallstwa ko­
munist~rczncgo i tych, którzy są, jego 
najemnilcami. To nie Bolszewia chce 
świat ratować, ale chce, aby świat ją 
ratował. Dla tego szerzy komun izm, 
choć głód i anarchia cisną ją, za gardło. 

JAN BIELATOWICZ. 

~f:r S:~r;twierdza, że na łagodny wy- Z procesu przed Sądem Okręgowym w Wilnie 

~?;~1~}~i~d!~a~O~ae;zt~rc~y~: ~~~;!~ ł S b b U · I " 
"ymr.,d", ów""",,h '''pok'dn','' prawa om V w nlwersa u 
~~;l~\i:tE~~~~fl~i:l:B::~~i~~ l . . .. " . tt . . 
dział~lnością oskar~onego. - ~jał bo),:i,~m I Akt oskarzenia - SensacYjny dobor sWladkow - Zeznania "dziewczynki z Sosnow-
ObOWIązek weJrzema w tę dZIatalnosc. ca" _ "Bomba" na sali rozpraw - Uniewinniający wyrok 

Zakaz zjazdu ludowców 
K i e l c e. (PAT). Urzq_d wojewódz­

ki w Kielcach zakazał w dn. 18 kwiet­
nia r'b. w Racławicach w pow. mie­
chowskim urzą,dzenia publicwego 
zgromadzen ia i zjazdu Stro'nnictwa 
Ludowego z okolicznyctl powiatów. 

Na decyzje urz\,du wojewódzkiego 
wpłynęła okolicznoś~, że zjazd ten, 
mają.cy być jakoby wyłącznie obcho­
dem rocznicy bitw~' pod Hacławicami, 
w rzeczywistości miał na celu, wbrew 
zgłoszonemu programowi , zorganizo­
wanie manifestacji politycznej i pod­
niecenie umysłów zebranych, co w 
konsekwencji zagrozić by mogło bez­
pieczeli.stwu i porządko\yi publiczne­
mu. 

O odmownej dccyzji urząd woje­
wódzki powiadomił zarząd wojewódz­
ki Stronnictwa Ludowego w Kielcach. 

Dr. med. H. ZIOMKOWSKI 
soeci. chorób skór. weDer. i moczo..,łciowy~h 
ł.ódź, 6 Sierpnia 2, tel. 118·33 
Przyjmuie 9-12 i :~-f) w niedzielę: 9·12 

D 11' 814 

W i l n o, 12 kwietnia. oba dni procesu sala Sądu Okręgowe-
Zakończył się trwający dwa dni w go b~ la f:zczelnie wypełniona, tym 

wiIeilskim Są,dzie Okręgowym proces bardziej, że wbrew dotycllczasowym 
o wybuchy petardowe. zwyczajom dostępu na salę I1le ogra-

Na ławie oskarżonych za,.,ia:dł b. niczauo do rozdania kart wstepu jedy­
członek Młodzieży Wszechpobkiej, 0- nie osobom znanrm, no i zast\,pom wy­
statllio jeden z członków zarządu "Pra- wiaclowców urzędu śledc7.t'go. 
cy Polskiej", \Vacław Kijak, lat 29, po- Przy st.oliku prasowym ścisk, na 
chodz~cy z Sos'Ilo\ovea. Akt oskarżenia sali sporo adwokalów, głównie Żrdów. 
zarzucał Kijakowi uwa przest~pstwa, \V komplecie sądząc~'m zasiedl i sę­
a miano,'\'icie: spowodowanie wrbuchu dziowie: Bulhak (pl'Zewodn 'ic~ący), 
bomby w sklepie "Universal" przy ul. Szulc i Plich. O. karżenie popierał wi­
Wielkiej w Wilnie, co miało miejsce w ceproktu'ator OpOCZ~'ilSki, j)l'onili 0-
dniu 4 stycznia ub. roku, oraz spo- skarżonego: adw. 111 ieczyslaw Przy­
rządzenie przyrządu wybuchowego i jemski z \VaJ'szawy i apI. adw. Piotr 
usiłowanie podrzucenia go pou jeden Kownacki z \ViJua. 
z zakładów przemysłowych żydow:::kich Jeśli chodzi o rewelacje z dziedziny 
w dziel nicy Zwierzy oieckiej w dniu 15 organizowania zamachów bornbo­
września 1936 r. wych, to tu publiczność spotkało kom-

Kijak został aresztowany w począt- pletne rozczarowanie. Przewód są,do­
kach października 1936 r. i od tego cza- wy nie wykazał, by pomiędzy oskarżo­
su, tj. w przecią.gu pół roku, przeby- nym Kijakiem, a triu i, co powodowy­
wał w więzieuiu na Łukillzkach. wali wybuchy bombowe, istniał jaki-

Proces Kijaka wzbudził dUŻE: zain- kolwiek związek. Kijak był zresztą za­
teresowanie, gdyż spodziewano się , i.ź jęty przed aresztowaniem i w okresie 
r:mci on nieco 8wiatła na sprawę ostat- rzekomego podkladania homb organi­
nich wybuchów, którrch sprawcy fak-l zowalliem p]'zedsi~hiorstwa ha;ldlowe­
tyc7.nie do d li ia dzisiejszego nie zostal i go. .T e<luakże amatorzy sensac.d 11 i e 
ujawnieni. Nic też dziwnego, ze prze.z mogli narzekać na ich brak w procesie 

Kijaka. 
Sensacyjny był dobór świadków o­

skarżenia: dwóch funkcjonariuszów 
policji, "dziewczynka lekkich obycza­
jów" z Sosnowca i 4 Źydówki. "Damy'~ 
te zmyślaly, ile mogly, "dziewczynka" 
z SoslJowca m iała spotykać się z Ki­
jakiem wówczaH, ldetl~r Kijak w żaden 
sposób uie mógł być \\' tym mieście, zaś 
Żydówki z "całą sLallowczościę," rozpo­
znały \\' Wjaku o obnika, który w dniu 
4 stycznia 1936 r. pozostawił bombę w 
sklepie "Uniyersal", aczkolwiek w dał­
szym ciągu przewodu sądowego zosta­
ło dokumentalnie stwierdzone, że Ki­
jak w dniu tym również był poza Wil­
nem. 

Zresztą, te same Żydówki zeznały, 
iż rozpoznały Kijaka dwukrotnie, a 
mianowicie podczas procesu Goniewi­
cza i i., na sali Sądu Okr~go\\'cgo. Mia­
ły one wówczas w:,kazać Kijaka na­
czelllikowi wydzialu bezpieczelIstwa 
woj . wilellskiego, p. Bil'kenmayel'owi. 
Dlaczego p. Birkenma~ er nie zarządził 
wówczas zatrzymania I\.ijaka, nie wja~ 
domo. 

.t\ le iu w!aśn ie nastąpiła druga sen­
sacja. \\. czasie lll"7.crwy mialiowicie 
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zwrócił się do obrony urzędujQ.cy woź­
ny sądowy, p. Rukszto i oświadczył, że 
podczas procesu Goniewicza również i 
jemu jedna z Żydówek, Raja Micheles, 
!'skazywała na. rzekomego sprawcę 
wybuchu petardy w "Universalu", ale 
wskazany osobnik w niczym nie przy­
pominał oskarżonego l{ijaka. 

N a wniosek obrony p. Ruksztę zba­
dano i skonfrontowano z Żydówką, 
która jednak zaprzeczała temu, by z 
woźnym w ogóle rozmawiała. Została 
wszakże przygwożdżona zeznanieIh 
innego świadka, który całkowicie po­
twierdził zeznania p. Rukszty. 

Chwila ta była przełomowym mo. 
tnentem w procesie. Kłamstwa świad­
ków Żydówek zostały całkowicie wy­
jaśnione, a gdy następnie, w drugim 
dniu procesu, nadeszły informacje z 
Warszawy o meldunku w hotelu "Cri­
stal", stwietdzającym ostatecżnie "ali· 
hi" Kijaka, kwestia bomby w ,.Univer­
salu" Całkowicie odpadła. 

Obrona więc posżła następnie po li­
nii wykazania kłamliwości zeznań o­
statniego filaru tych, co w sprawie 
Kijaka tak gromadzili dowody. Przede 
wszystkim podkteśliła obrona cieka­
wy moment w zeznaniach "dziewczyn­
ki z Sosnowca". O ile w zeznaniach, 
składanych u sędziego śledczego, nie 
rzuciła ona zbyt szczegółowo oskarżeń 
pod adresem Kijaka, to w czasie bada­
nia policyjnego, ptzeprowadzonego 
przez p. Wieczyńskiego, jej oświadcze­
nia w sposób zaiste zadziwiający "kla­
powały" (wyrażenie prokuratora) z 
tym, co pozostawało w związku z bom­
bą, znalezioną na Zwierzyńcu. Obro­
na w słowach ostrych, napiętnowała 
system dochodzenia policyjnego, 
stwierdzając, że policja w sprawie Ki­
jaka nie wykazała należytego obiekty­
wizmu wyłapując jedyni'e to, co mogło­
by potwierdzić wnioski p. Wieczyfiskie­
go i odrzUcając dowody, przemawiają­
ce na korzyść Kijaka. 

W zakończeniu obrona wskazała, 
iż proces ten nie tylko jest krzywdą Ki­
jaka, który 6 miesięcy niewinnie prze­
bywał w więzieniu, ale krzywdą całe­
go społeczeństwa ,z którego grona z 
dziwną lekkością wyrywa się zdrową i 
pożyteczną jednostkę niszcząc ją ma­
terialnie, bo moralnie Ki.iak, chwała 
Bogu, zniszczyć się nie dał. 

Sąd, po krótkiej naradzie, ogłosił 
~yrok .uniewinniający Kijaka, przy 

'~zym w !jwych motywach, w znacznym 
~stopniu -podzielił wywody obrony, dy­
skwalifikujące zeznania świadków o­
skarżenia, jako bezwzględnie fałszywe. 

Wyrok ten powitano w Wilnie z u­
czuciem radoś.ci i ulgi, gdyż należy się 
spodziewać, iz proces Kijaka skłoni or­
gana policyjne do bardziej ostrożnego 
traktowania zeznań rozmaitych 
"dam", no i "naocznych świadków" 
spośród mniejszości narodowej. 

Umowa zbiorowa 
w Pe-Pe-Ge 

Z. K. 

G r u d z i ą d z. '(Tel. wI.)' Po dłu­
gim zwlekaniu nareszcie Żyd Mełup, 
dzierżawca Pe-Pe-Ge, podpisał umowę 
zbiotową z robotnikami. 

Wobec tego chyba obecnie nie nie 
stoi na przeszkodzie, by Pe-Pe-Ge ru­
SzYło pełną parą, do czego dzierżawca. 
zobowiązał się ptzy zawieraniu umo­
wy dzierżawnej. Jest przeto nadzieja., 
2:~ nareszcie bezrobocie zaCznie się 
zmniejszać w naszym mieście. 

Demonstracje bezrobotnych 
s o s n o w i ec (Tel. wł.) Tłum bez· 

robotnych zebrał się w poniedziałek 
przed budynkiem biU!l"a Fundiu$zu 
Pracy i wybił tam kilka szyb. Demon­
fJ'ttantów usunęła policja uży:wając ga­
zów łzawiąJCych. 

Demonstranci udali sIę pod ragz, 
gdzie wysłali delegację do prez. Kacz­
kowskiego, który oświadczYł, że ję. 
szcze w kwietniu około 600 bezrobot­
nych znajdzie pracę przy robotaeh na 
terenie miasta, a około 450 robotni­
ków ~dzie użytych przy obwałowaniu 
Wisły. 

Gromadzących się przed ratuszem 
p<lclicja rozpQidzila. 6 osób aresztowano, 
kiIkanaśde poturbowano. 

Paragraf aryjski 
War s z a w a. (Tel. wl.)'. W po­

niedziałek odbyły się obrady ogólnQ­
polskiego zjazdU delegatów Stow. In­
żynierów Techników Polskich. 

89 głosami przeciwko 11 przy 1 
wstrzymującym przyjęto poprawkę do 
statutu, postanawiającą, że Żydzi i o­
soby pochodzenia żydowskiego nie 
mogą. być przyjęci w poczet członków 
Stowarzyszenia.. !wl , "-___ 
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Oszustwa prz, wyborach do gminy 
Tr:fej Żyd:ri ska!łlani po 4 1niesiqce wię:fienia 

Ł 6 d Ź, 13. 4. - Przed Sądem Okrę- Po nader sensacyjnym przebiegu 
gowym w Łodzi toczyła się wczoraj rozprawy, Sąd Okręgowy w Łodzi ska­
sensacyjna sprawa karna o nadużycia zal za nadużycia wyborcze Chila Brzo­
przy wyborach do gminy wyznaniowej zę, Bencjona Goldwassera i Jankiela 
żydowskiej w Aleksandrowie. Cukiermana, każdego na cztery miesią-

Na ławie oskarżonych zasiedli pre- ce aresztu i zapłacenie kosztów sądo­
zes gminy' wyznaniowej w Aleksandro- wych. Dawid Goldwasser, z braku do­
wie, a zarazem przewodniczący komi- wodów winy, został uniewinniony. 
sji wyborczej, Dawid Goldhammer, Ze względu na ciekawe tło rozpra­
członkowie komisji wyborczej Chil wy i sensacyjne szczegóły tego charak­
Brzoza, Bencjón Goldwasser oraz Jan- terystycznego procesu, w numerze ju­
ki el Cukierman. Wszyscy oskarżeni trzejszym naszego pisma podamy 
odpowiadali z art. 118 k. k. szczegółowe sprawozdanie. 

• 

Urzędnicy hurtowni Monopolu 
SpirytusowegO w Kulnie skazani 

Ł 6 d Ź, 13. 4. - Przed Sądem Okrę­
gowym w Łodzi, na sesji wyjazdowej, 
odpowiadali ki~ownik Monopolu Spi­
'rytusowego w Kutnie, 35-1etni Witold 
Patinias, skarbnik hurtowni, 33-letni 
Bronisław Franke i magazynier Lu­
cjan Kłopotowski. 

W lipcu 1936 r. na skutek poufnych 
doniesień do władz skarbowych o nad­
użyciach, w hurtowni przeprowadzoua. 
została szczegółowa kontrola i stwier­
d~ono, że kierownik hurtowni, Pati­
nias, działając w porozumieniu z Fran­
kem, który był jednocześnie buchalte­
rem, i Kłopotowskim, fałszowali kwity 

• 

odbioccze, odbierali na tej podstawie 
z magazynu transporty wódek i sprze­
dawali po ulgowych cenach. Dla za­
tarcia nadużyć wpisywali nieistniejące 
pozycje odbiorcze, tudzież przy inkaso­
waniu wpływów wpisywali kwoty 
mniejSze i w ten sposób narazili Skarb 
Państwa na straty w sumie 15.000 zł. 
'Wszystkich trzech zatrzymano i pocią­
gnięto do odpowiedzialności karnej. 

Sąd Okręgowy w Lodzi, po rozpo­
znaniu sprawy, wydał wyrok skazujący 
Patiniasa na półtora roku więzienia, 
Frankego na trzy lata więzienia. Klo­
potowski zosiał uniewinniony. 

Przeciw zawieszeniu 
Stronnictwa Narodowego w Wilnie 

Odwolanie Zarzqdu Głównego S. N. do 1ninistra sp,'a,,, we­
wnętt'znyclJ 

W a r s z a w a, 13. ł. W związku z nie prawem o stowarzyszeniach stron­
zawieszeniem przez wojewodę wiIeń- nictw politycznych. Decyzja Pana 
skiego działalności Stronnictwa Naro- Wojewody, niezależnie od momentów 
dowego na terenie miasta Wilna i po- prawnych, nie odpowiada również 0-

wiatu wileńsko-trockiego, Zarl!:ąd Głó- gólnym zasadom słuszności i interesu 
wny Stronnictwa NaroqQwego wysto- paiistwowego". 
sował do ministra spraw wewnę- W dalszym ciągu odwolanie m6w!, 
trznych gruntownie prawniczo i poli- iż niesłusznym jeśt łączenie akcji pe-
tycznie uzasadnione odwołanie. tardowej przeciw Żydom zdziałalno-

Odwołanie to m. i. mówi: śćią Stronnictwa. 
"Decyzja Pana Wo.iewody Wileń- Na zakończenie odwołanie mówi: 

ski ego z dnia 23 marca 1937 roku, jako "Stronnictwo Narodowe z celu swe-
powzięta z naruszeniem prawa ma- go ze swego programu i działalności 

terialnego, a. mianowicie części pier- jest organizacją strzegącą spoistości 
wszej art. 16 RozporządzeniA. Prezy- wewnętrznej Narodu i porządku praw­
denta Rzeczypospolitej z dnia. 23 gru- nego VI Państwie. Stronnictwo Naro­
dnia 1927 roku, o granicach Państwa, dowe w ciągu swej wieloletniej dzia­
a to wskutek niewłaściwej wykładni łalności dowiodło niejednokrotnie, że 
powyższego artykułu, winna. 'Ulec u- nie ma ofiar, których by nie ponieśli 
chyleniu". jego członkowie w obronie całości te-

"Stronnictwo Narodowe, jako stron- rytorialnej Państwa". 
nictwo polityczne... stanowi instytu- . Z powyższych względów Zarząd 
cję odrębną., zbliżoną. jedynie do poję- Główny Stronnictwa Narodowego pro­
cia Stowarzyszenia". si Ministra Spraw Wewnętrznych o 

"O stosunku Ministerstwa spraw uchylenie wspomnianeJ na wstępie de-

Warszawska giełda pieniężna 
z dnia 13 kwietnia 1937 r. 

Belgia 88,90. Holandia \;89,00. Kapenh~a 
115,50. Londyn 2;),87. Nowy Jork (czek) 5,2'N •• 
Nowy JOJ'lk (kabel) 5,271/ •• ParY?; 203 ,55. Praga 
18,38. Sztokholm 133,35. Szwajcaria 1.2~,05. 
Gdańsk 100,-. Oelo 130,-. USPosDbienie meJed­
nolite. 

GiełdY zbożowe 
Poznań 

p o z n a ń, 13. 4. 1937 r. 
STANDARTY: 11 tytO 700 g/l., %) pezettca 

; -l2 !fil., 3) owies 420 gfl. 
()Pny orlen~8cY'ne: 

:2; y to (Usposob ienie wyczekujące) 
Pszenica (Usposob. wyczekujące) 
Jeczmień browarowy ••••• 

usposob'eme stale. 
Jęczmień 630-640 gM. • • • • 
Jęczmień 667--676 gfi. • ••• 
Jęczmień 700-115 gil.. • • • 

24,50- 24,75 
30.25- 30,50 
27,25- 28.25 

23,00- 23,25 
24,25- 24,50 
25,75- 26,50 

Usposobienie stale. 
vwit's . . • • . . • • • • • • 22,00- 22,25 

Usposobienie spokojne. 
Mąk a : 
żytnia wyciąg. 0-30% wł. w. • • 
żytnia gat. l 0·50% \VI. w. , • • 
6ytnia gat. J fJ--6E% wf w. • 
żytnia gat. II 50-65% wl. w. 

Usposobienie wYczekujące. 
ps~nna gat. l wyc. O-~O% wl. w. 

SZ6rlna gat. lA 0·45% wl. w.. o 

pszenna gat. IB 0·55% w!. w.. , 
._azenna gat. 10 (1-60% wl. w. o • 

pszen.na gat. ID 0·65% wio w.. • 
pszenna gat. IJ A 2()·55% wl. w .• 
pszenna gat. lIR !U--65% wf. w •• 
pszenna gat. IID 4,1--65% w( w •• 
pszenna gat. LI F 55--65% wł. w. , 

Usposobienie wyczekujące. 

36.50- 37,00 
36,00- 36,50 
3450- 35,00 
27,00- 27,50 

49,00- 50,00 
48.00- 48,50 
46,50- 47,00 
46,00- 46.50 
4,1,00- 45,50 
43,5()- 44,00 
42,75- 43,25 
39,75-- 4O,j5 
35,75- 36,75 

Otręby żytnie stand.. • • o • • 15,50-- 16,00 
Otręby pszenne grube tJta.nd. o • 16,25- 16,75 
Otręby pszenne średnie ata.nd. o • 15.50-- 16.00 
Vi:ręby jeczmierme • • • •• 16.00- 17,00 
"1wpak zim~wy. • • • • • • • 57,00- 58,00 
Siemię lniane • • • • • • • • 55,00- 58,00 
Gorczyca • • • • • • • • • • 30.00- 32,00 
Wyka latowa • - . • • • • • • 22.00- 24.00 
Pelusuka • o • • •••• v. 23,00- 25,00 
Groch Wiktom • • • • • • • .in,50-- 25,00 
Groch Folgera • • • • • • • • 22,00- 24,00 
LubilIl niebie"lk.! ••••••• 13,75- 14.15 
Lu1>iin żólty • I • • • • • • • 15.0ll- 16,00 
Seradela • • • • • • • •• 26.00- 28.00 
Mak niebieski • • • • • •• 72,00- 76,00 
KoniczYTla czerwana nrowa • • 10(),lIO-llO.OO 
Koniczyna czerw. ~5-97% czysto. 120,00-13000 
l{OllLczrna biala . • • • • • • 85,00-125.00 
!toniczyna !łzwed2lka • • • • • 150.00-180.OV 
Kon~rna Mlta ocHU8ZCZOO.a • • 65,00- 75,00 
Przelot • • • . • • • • • • • 65.00- 75,00 
Rajgras an.gie1sltl. • • • • • • 60.00- 70.00 
Makuch lnian,. w taflach' o • • • 25,25- 25.50 
Makuch rzepak. w taflacb • • • 18,50- 18,j5 
Makuch slon. w tafiach 42-43% o 24,.50- 25,50 
Srut Soja • • • • o • • • • • 25.00- 26,00 
Sloma pszenna ln.zem • • • •• 2,10- 2,85 

pszenna prasowana • •• 2.60- 2,85 
tytnia luzem • • • • •• 2.30- 2,00 

.. I!:ytnia praSlJHana , • •• 3.05- 3.30 

.. owsiana luzem • • • •• 2.50- 2.75 
owsiana prasmvana • '. 3.00- 3.25 

" Jęczmienna luzem • o •• 2.20- 2,45 
.. Jęczm len!lll prasowana ·.. 2,70- 2.95 

SLano ;Qwykle luzem. • • • •• 4,95-< ' 5,45 
zwykle pCi!.sowane • • •• 1),00- 6,10 
nadnoteckie luzem, • •• 7,05- 7.5.5 

.. nadnoteckie prasowane.. 6.05-- 6.55 
Og6lne uspooobicnie wyczekujące. _. 
Og6lny o r6t: 103{),4 tonn, w tem zyta 216 

ŁQnn. pszenicy 182 tonn, jęczmie.nia 4ii tono. 
owsa 52 tonn. 

Giełda zbożowa w Łodzi 
Warunki: handel hurtowy, parytet Lód., 

ladun,ki wagonowe. Dostawa bieżąca za sto 
kilogr. 

Na dzisiejszej giełdzie d.nia 13 bm. notowano: 
Żyto 25,50--25,75; pszenica jednolita 31,75 do 

32,00; jęczmień browarny 27,00-28,00; jeczmień 
przemiałowy 23,00-24,00; owjes jednolity 23,75 
do 24.00; mąka żytnia 50 pret 37,7;)-38,25; mllklt 
zyŁnia 65 prct 36,2-5-36,75; mąka pszenna 45 
prct 47,75-49 ,00; mąka pszenna 55 prct 46,00 do 
4;,00; otr~by pszenne średnie 15.25-15,50; oŁreby 
żytnie 15.25-15,50; rzepak 50,00--00,00; ziemnia· 
ki jad. 6,25-6,50. Uspooobienie spokojne. 

Wewnętrznych do stronnictw politycz- cyzji Wojewody Wileńskiego, zabra- D A 
nych można wnioskować z oświadcze-I niającej działalności Stronictwu NarO-I ~ ~ed. .• M ~ L. ~ E 
nia., kiedy to przedstawiciel Minister- dowemu na terenie części wojewódz- spec/alata chorob urca, kroJl l płuc 
stwa Spraw Wewnętrznych oznajmł, twa wileńskiego. Łódź, Wólezańska 62 tel. 24~-99. godź. pnyjęU-7 
iż nie było intencją Rzą.du obejmowa- .POW .lłOC~Ł II 40811 

iew lu u ... wvb ane o 
Mońki się denerwuJą! Aby handel szedł - Od łyczka do stryczka .. a 

Ł ó d t, 13 kwietnia 
żywiołowy rozwój narodowej prasy 

i pism antyżydowskich do pasji dopro­
wadza zarówno żydostwo, jak też i wy­
dawców prasy "demokratycznoj..... co 
ostatecznie na jedno wychodzi. Dener­
mUje się chałaciarz i jego współwy­
znawca pan wydawca rozmaitych "Re. 
publik" tudzież "Głosów Porannych". 
Najbardziej jednak irytuje to pejsatą 
redakcję socjalistycznego "Łodziani­
na", którego W robotniczej Łodzi idzie 
tak mało ... 

Co tu zrobić 'l 
Próbują konkurować, a.le czerwo­

nych płacht ludność nie chce brać do 
ręki... Trzeba zatem zastosować inne 
metody. A co? Żeby tak mały bojko­
cjk, awantura? Początkowo niewinna., 
a. później grubsza... Szaloua. okazja! 
I handlowo to się kalku.luje i jako 
próbka możliwości też ma swoje zna­
czenie. Dziś awantura przed kioskiem 
gazetowym z uOr.ędownikiem" i IlSa-

moobroną.", a. gdy to się uda, gdy jar­
mułkowym demonstrantom nic się nie 
slanie, można będzie wzię,ć się do 
grubSZYCh robótek. Jak we Francji roz­
pętać czerwony terror na cały regula­
tor! ... 

Zaczęło się tedy "niewinnie". W 
centrum miasta przed kioskiem gazę. 
towym p'rzy ul. Piotrkowskiej koło do. 
mu 86 zgromadził się naraz tłumek z 
kilkunastu żydżiaków i zaczęł się do­
magać od gazeciarza zdjęcia z wysta­
wy "faszystowskich" pism. Prze~hod­
nie przeciwko terrorowi 7..aprotesto­
wali, powstało zbiegOWisko, które do­
piero poliCja musiała Hkwidować ... 
7.reszt..'ł nie było to pierwsze zajście 
tego rodzaju. 

Miłe złeg10 począ.tki. Dziś naród wy. 
brany protestuje przeciwko "Orędow­
nikowi", \ a jutro zacznie się awantu­
rować z powodu książek na księgar­
skiej wystawie, przeciwko temu czy 
innemu fi1JD.owi. za~da likwidaCji 

Stronnictwa Narodowego ... , :bo to ich 
d enerwuje I Ten mały incydent miał 
na celu wypróbowanie nastrojów. J&­
żeli władze bezpieczeństwa "dla świę­
tego spokoju" każą kioskarzowi anty­
żydowskie pisma zdją.ć, jeżeli tłum nie 
zaprotestuje przeciwko próbkom czer­
wonego terroru, można sobie będZIe 
pozwolić na grubsze robótki ... 

A okoliczni gazeciarze-Żydzi cieszą 
się. "Nasi" konkurenta-goja likwidu­
ją! Należy bowiem zaznaczyć, że po 
tej stronie Ulicy na dużej przestrzeni 
śródmieścia jest to jedyny gazeciarz­
chrześcijanin, na co przy sposobności 
zwracamy uwag-ę naszych czytelników. 
Inne kioski, nawet obsadzone przez 
chrześcian, są. własnością Żydów, a 
sprzedawcy są jedynie najemnikami. 

Zestawmy teraz ten wypadek z pro­
gramem demokratycznym, którego 
podstawową. zasadą jest wolność słowa 
- oto żydziaki-komuniści, którzy na 
masówkach :w. imi~ wQlności słowa do-



magają się prawa gloszenia wywroto­
v.ych haseł, nie mogą strawić pism 
narodowych i chcą. terrorem zmusić 
chrześcijańskie społeczCllstwo -do za­
przestania sal1l{)obrony Tak w prak­
tyce wygląda demokracja - hasła de­
mokratyczne są. po to, aby wykorzysty­
. wać je na swą korzyść, ale nie po to, 
aby ich przestrzegać w stosunku do 
innych. Nie inaczej było w Rosji w 
czasie rewolucji i nie inaczej jest dziś 
,ve FrancJi. 

Skomunizowane żydostwo propa­
guje dziś demokrację i domaga się dla 
siebie wszell{ich svv'obód, a jednacze­
śnie chce zabronić Polakom, gospoda­
rzom Pailstwa, wydawać swoje pisma 
i \vysta\viać je na widok publiczny! 

A "Łodzianin" zaciera ręce z rado­
ści, że żydzięta terroryzują. sprzedaw­
ców "Orędownika" i judzi do dalszych 
awantur, tak kOllCZąC artykuł o tym 
zajściu: 

"Właściciel kiosku wezwał poli­
cjanta, który dał mu prostą. radę, 
aby zdjął z frontowej ściany swego 
kiosku pisma publiczności niemiłe, 
a umieścił inne, takie sobie zwyczaj­
ne ... demokratyczne. Gazeciarza nikt 
nie pobił, a faszysto-wskie pisma po­
szły ... na makulaturę!" 
Otóż po pierwsze, o ile nam wiado­

mo, władze policyjne nigdy i nikomu 

'ORĘDOWNIK, Clm'arteK, anIa '15 K",1etnia 1937 '~;trod • 

nie zakazują. wywieszania legalnych 
pism, a tym bardziej nie polecają wy­
"t.awiać prasę tak zwaną "demokra­
tyczną", to znaczy kryptokomunistycz­
l:ą! Wątpimy, aby przybyły na miejsce 
zajścia policjant wydał podobne zarzą­
d;-.enie. Tu socjaliki chyba coś ze­
łgaly ... 

A następnie, co właściwie ma zna­
czyć to powiedzenie, że gazeciarza nikt 
roie pobił? Przecie żadna gazeta nic 
me pisała o pobiciu, a zatem nie było 
potrzeby prostowania. Jasna rzecz, że 
jest to podkreślenie, że tym razem je­
szcze gazeciarza nie pobito, ale na­
stępnym razem może i to się zdarzyć. 
Inaczej mówiąc, "Łodzianin" zaleca 
żydostwu terror posunąć jeszcze dalej I 

Zapamiętamy. 

Na zakOl1CZellie należy stwierdzić, 
że pierwsza ta próba całkowicie się 
nie powiodla. Przechodnie byliby ży­
dc..wskicll manifestantów szybko utem­
perowali, demonstrantów uratowało 
przybycie policji. Ale i polieja nie po­
chwaliła "rozgnie'wancj" mniejszości, 
więc na przyszłość lepiej nie próbować 
terroru. Łódź to nie Barcelona, ani 
nie Marsylia. Poprostu "gniew ludu 
\\'ybranego" smutnie się skoilCZY, Albo 
przechodnie "spuszczą manto" krew­
kim machabejczykom, albo policja za-
bierze ich do komisariatu. ha 
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wyczerpie siC!!! w końcu. Nie m6w: jestem S 
zdr6w, niczego nie potrzebuję. Pamiętaj ~ 
o tym, że stale korzystasz z siły twych = 
miC!!!śni i nerwów, a wszystko się zużywa. 
Pij codziennie siłoŁw6rczą Ovomaltynę. 

Ovomaltyna uzupełnia zużywaną energię, podnosi odpor­
ność ustrolu i stanowi fundamei"lt sił i zdolności do pracy. 

charakter propagandowy. gdyż wobec 
bezpłat'nego wejścai na nie,. ze~~'ało, si~ 
kilka tyc:;i~cy oc:;ób W klaayfI,kacjl ogolneJ 
zwyciE:żyIa drużyna pulku piechoty p.rzed 
drużyna. szpitala woj5kowego i druzy~ą 
artylerii. W ramacll imp1'ezy odbyly SIę 
zawody pom:ędzy zespołami W. K. S. 
Zjednoczone. które zakończyły się zwycię­
stwem dl ul"ny fabrycznej w stosunku 
43:·1-3 pL. t tu wyniki w poszczególnych 
konkurencjach byly naog-ół przeciętne, 
gdyż utrudniaj je porywic:;ty wiatr. 

Kolarstwo 
Wyścigi "Rapidu". RÓ"'niet w niedz!e­

lp.. dnia 13 bm T. S. "Rapid" organizuje 
dwa międzyklubowe wyścigi kolarskie na 
dy.stansie :'>5 i 50 klm .. Wyścigi te odb~dą 
Bi~ na szosie w KrzrwJU. ZwycIęzcy otrzy· 
mują pamiątkowe żetony. 

Tenis 
Zawody o mistrzostwo Środkowej Eu­

ropy rozegrane. zostaną na trzech kortach 
w Neapolu, Najlepiej' obesłane są kon­
kurencje męskie, nieco sła~iej kob!ece .. -
Tenisiści polscy - Jędrze,lowska l \VItt· 
man przybyli w poniedziałek po połu­
dniu do Neapolu i trenowali okolo półto­
rej godziny. 

.lak się wyjaśniło. najgroźnie,iszą prze-

Guenthcr (U"S) repC'l'l'zentuje już obec, 
nie czołow.ą klasę ptywaków polskich 

w st. klas. 

Pierwsze miejsce zajął H. K. S., uzyskując 
9'2/100 pkt. 

W zawodach pływackich zwycię.żyla: 
w konkurencji dla młodzieży żeńskiej do 
lat 16 st. klas.: Pieczyrakówna (P. S. H.) 
w czasie 37:'2; powyżej lat 16: 1) Bana8kie­
wiczówna (Gimnazjum): 4X50 m mIodzie­
ży żellskiej powyżej lat 16 zwyciężylo 
gimnazjum 3:3'2,2. • 

Pływanie ł gielski, Różycki i Kasprzak II z Poznania. ciwniczką Jędrzejowskiej będzie Niemka 
. Pluciń-ski, Redlich i Stok zErakowa, No- Zehden. Przy losowaniu obie zostały roz-

Na odbytych w niedzielll w ŁodZI za-, wakowski Czyżewski l Gregolajtis z War- stawione. ,V gr?:e podwójnej pal'J Jędrze. 
w~dach pływackich, w kt~rych brali u- szawy. D;tyrhczas zglosily się do mi- jo\vska gra z Niemką Sander. ~ w f5rz.e 
d.zlał czołowi ply;",acy węgIerscy odbył Się strzostw: Wiochy, Egipt, Estonia, Litwa, miEszanej z Jugosłowianinem hukuiIeVI-

Młodzież męska 3 mm st. klas. powyżej 
lat 16: 1) Witkowski (szkpla ĆWiczeń) 33 s.; 
30 m st. dow.: 1) Witkowski 19,2; 5X20 m: 
1) Gimnazjum 1:08; 50 m st. kI.: 1) Sobezak 
(gimn.) 318,8; 50 m et. dow.: 1) K'rentz 
(';zk<Jla dokc:;ztaJcająca) 33,2; 50 m grzbie­
towym: 1) Szymczak (P. S. H.) ~1; 4X5O 
m: 1) Szkoła doksztalcająca 2:25; 5X30 m: 
1) P. S. H. 1: .1:5,'2; 3X50 m. zmiennym: . 1) 
Gimnazjum 2:()"i. 

cały szereg blegow 10'kalnych, w których Łotwa i Czechosłowacja. cem. 
wzięla udział również i najmlodBza kadra L kk tl t k W grze pojedyliczej p.anów Wittman 
;pływaków łódzkich. Dzięki Dosiadaniu ba.- e a a e y a wylosował w drugim kole Francuza BoI. 
SEnu zimowego Łódź wiele zyskała. W W Zgierzu odbyły się biegi na przełaj Iy. kt.ón' w grze podwójnej miał grać ra-

Panie 100 m i>t. grzb.: 1) Werner (Zgier· 
ski El. Sp.); skoki: 1) DobrzeńBki (K. S. 
Boruta) 2"23 punkty. " 

M • 

biegu na 50 m dow. dla chl<Jpców pierw- ,zorganizowane przez K. S. Boruta. W bie· zem z Borotrą. Bolly w ostatniej chwili 
c:;ze miejsce zjobył Barszcz~k w czasie gu juniorów 1500 m: 1) SzymaJlski (Sokół) zachorował. 1\az\\'isko jego zastępcy nie 
39.2 przed Martynką 39,7. Najm10{lsza ge- 6:ili; w biegu dla c:;tarszych 3600 m: 1) jest dotychczas ustalone. 
neracja pływacka brała udział w biegu na Tomczak (Boruta). Pierwsze spotkania tenisistów polskich Składki i pokwitowania 
25 m, w którym zwycię'Żyl Chojnacki w Bieg na przełai P. K. S. w Lodzi. 2{ za- odbędą się w środę. W dnn" ~ . 'SIl1\ na.e7Jego zlOŻ'<mo ... 
czasie 17,5 przed Cackowc:;kim 118,4. ~'odnl',k o' w uczestnI' CZy. ło IV biegu na prze, Polska - Francja. Na międzynarodo. . 3' .II11>IS. raoCJl ~1 

vv " • k F . l·t ' . l dal",zym Ciągu. W skokach Sltartował mistrz Polski łaj Policyjnych Klubów Sportowych woj. we spo~,kal1lE ~ols -a - . 1~'UlC.18:' -" ore 7 SIę Na pomnik Serc8 Jeznsowego: S. S. Tuc2I!1o 
Ziaja. NieBtety skoki nie udawały się. łódzkiego z P. K. S.: m. Łodzi. pow lódz· odbędZie w dnIach 1. 2 l ,) maJa w ~ ar- 5,-, Ma.kary !\erJ'i\ewilQZ 2,-. StalltiSll'awa Lo7.o­
Miało się wrażenie, że odskocznia była kiego, pow. pioirk r: \Wi.ki ego i PO\~·. turec- szawie zosta li WliZll:"l ('zen i: Ferct. .lamain ",'a. ° ",i fi>sk a z pod~ęlrowa.n1>Mn 2la wrsl1uoha­
stosunkowo za niska dla mistrza, tak że kiego. Wynik biegu był naat~puJący: 1. i pani lTenrotin: Feret w poniedziałek nrie PM:'<by 5,-. razem z PClPTlzedll'lli.o poolk",,'liltowa-
zawodnicy ),okalni w tej konkurencji wy- Kalwak Jan 8:17.; 2. Pyra Stefan 8:17.8, zawiadomił jednak zwia,zek tenisowy, że m'mi 261.50 .7.1. . " 
padali o wiele korzystniej. .., Ber!o\\--kl' Kazimierz (\\.sZ\'scy z Łodzi) nie może obernif' w~·.ie('ha .<' do Pol:::ki. Na ~.apllh(lgl~~..:m'TB!lta pozn

t
an18s:, Fi~m1'!l "Po-

h ·)·., J •• • , ' r. T tow Oi'lruR.I,;'""oe oWaJr'ZJ&WO uTl1iezMJ!I·a Z o. Węgrzy zaimponowali LY'lko w biegac 8:22.5. .le~o !llll'lsce "~zna(,zo~Q . OlllI1U. e~ 0- o. PDZJJ103Ii. PJorl:g(>rna 1, z dk'll21ii 25-1eciJa i<Sltm.ie-
stylem dowolnym. w innych musieli ska- Bie" odbył ,:;ie na dY,,1ansie okolo '?'.500 statm. przp!>ywa obeClll~ po.za Pa~·yzem. ni.a j)l'2lf>r!sioebiors<1..wa f.y J . 021erwińskri, St. Ry-
pitulować. W każdym razie Łodzi przyda- m i b~·l Oi\~·.arci~111 sewIlu lekkoatletrcz'l ~ak, ze zV,TJązek na raZIe me ma ,lcszcze nek 8!' 2la.m i.aS't kwi'R.16w 10, ra21e1D z poo~l1Zędlruio 
ła się p<Jmoc Warszawy w postaci killku nego POlicyjnych Klubów Sportowych Jego zgody na wYjazd do \Varszawy. pokwIl\» wam y ffi<l 210.- ?lJ. • • 
za wodników A. Z. S. . >, d k' : R . . Tow. Pomocy d18 mteIJgenc;)i wypl'l!JciMśmy 

WO.1ew. lO z ·lego.. ozne 10 bm. 25.- zL . 
Żywiołem ~ręgrów to ,piłka wodna. W. K. S. w Łodzi zorgan:zowal dl"U-, . • • Parafii Naramowiee ,,-y ,pla'cln.iśmy 9 bm. na 

Zwyciężyli zespól Łodzi złożony z za \'I-'od- dhfowe za wod" lekkoa tletn::ne na ot\\·ar- Z mIeSiąca propagandy w. f. w Zgle- bi.erllnyob 10 _ t.ł 
ników łódzkich i warszawskich zupełnie ci,e sezonu jako zawo?y ~H)wnętrzno-kll.!: nu .. ~~ _~trzelllicy malokal~l'o:\'ej pr~~ ul. Bratniej PomOc) U. P. wY'Placi~~\Śmy 10 bm. 
łatwo IV stosunku 14:3 ('8 :1). bo we. Za wody spelrul)' doskonale s wOJ Pa ~Jl1.cSkl ego strzelało &.~ za.\ odn Ik6w. 80.- zł. 

Organizacj a za wodó w byla spra wna. _ _ "'_'!"""'~~~~~==~~~!!"!.:!'!"~~~!!"!!"'!!!!"!!!!!!!!!!!!! 
Publiczności na zawodach pływackich jest 
coraz więcej. Dowodzi to, iż zainteresowa- Idylla socJ-all"sfyczno .. 
nie sportem pływackim na gruncie łódz-
kim, pozbawionym z natury biE)ta,cej wo­
dy. wzrasta ooraz bar{lziej. 

żydowska -w Pabianicach 

Pięściarstwo 
Zapowiedziana nI'! wtorek eliminacja 

w celu ustalenia reprezentanta do Medio­
lanu ww adze piórkowej, nie odbędzie się. 
Krzemiński nie może stanąć do eliminacji 
z Polusem z powodu !kontuzji oka, wobec 
czego kapitan ' sportowy PZB p. Bielewicz 
do reprezentacji wyznaczył Polli'sa. 

Piłka nożna 
w Sanoku odbyły się w niedzielę po 

raz pierwszy na stadionie P. W. i W. F. 
zawody to ,,'arzyskie między W. K. S. 
"Pancerni' z ŻUJ'a\\'icy a miejscową .. Sa­
iI'Ioczanką'\ zakończone wynikiem remiso­
wym 3:3 (1 :3). Sędzi()\val nieszczególllie p. 
Spring. 

Piłka ręczna 
L IC. P. mistrzem w koszykówce żeń. 

skieJ. Tytuł mistrza okręgu w koszyków­
ce żellskiei zdobyla definitywnie drużyna 
I. K. P. uZY5kując w drugim finalowym 
spotkaniu zWycięst\\'O nad zespolem H. K. 
S. walkowerem w stosunku 30:0. wskutek 
nie stawienia się do zawodów harcerek. 

Na mistrzostwa Europy, które odbędą 
się w dniach 3 do 7 maja w Rydze, wyje­
dzie również reprezentacja Polski, która 
w tej chwili nie jest jeszcze ostatecznie 
u,:;talona. Prawdopodobnie wejdą do nie.l: 
Kasurzak. Patrzvkont. Grzechowiak. Śmi, 

Pływacy węgip.rscy oraz łódzcy przed za­
:wodami. które odbyły się w basenie 

Yrnri w nicdzielę w Łodzi. 

Całuję rączki, pani Li io! ... 
Jak wiceprezydent 'miasta wraz' z ,;towarzyszami" czynił honory prelegentce 

od "naszych" z Krakowa 

!\fiłe towarzystwo ż)'do - socjalistyczne: 
1) ławnik P. P. S. w Pabianicach p. 
Raszpla, obok niego (3) prelegentka od 
"naszych" dr Lidia Ciołkoszowa z Kra­
kowa z swoją towarzyszką i wreszcie (2) 
radny P. P. S. p. Cieślak. Za .,towarzy­
s7.('m~' I\aszplą :r.dolał się ukryć na czas 
pl'zed objektywem wicepre7.ydent miasta 

Pabianic p. Szczerkowski. 

o masowe przybycie". 
Czytając nazwisko prelegentki, ty­

tuł odczytu i treść afisza, zgóry można 
było sobie wyrobić Ol)inię o charakte­
rze i celu tego odczytu. To też ni c d:>:i­
,·.'nego, że na odczyt garnęli się gr,em­
jalnie zwłaszcza Żydzi, pragnący usl)'­
szeć i lobacz:,-'ć swojl), rasow:). Lidię. 

Na powitanie tej cenionej prez so­
cjalistów prelegentki wyszli do przy­
stanku tramwajowejtO towarzysze: 
Wiceprezydent miasta Pabianice p. 
Szczerko\\'f;ki, ławnik Zarz:).du Miej­
skiego Raszpla i radn~' PPS p. Cieślik. 
Jako pierwszy powitał i złożył uniżo­
ny pokłon ucało'waniem rą.czki p. Ra­
szpla. Następnie nieco nieśmiało, zło­
żył swoje uszanowanie i "hukną.ł w 
mankiet" prelegentkę wiceprezydent 
miasta p. Szczerko,,'ski. Działo się to 

Jeszcze m ils7.e poż 
Raszpli z pl'elegen 

.. 
której całuje łapki. Obok asystuje 
Cieślak. WiceprezYdent Szczel'kowski l 
tym razem schowany przed objektywem. 

na oczach licznie ,,·ychodzą.cej :r. ko- postąpili ci wszysc~' Polacv, któn'm z 
ścioht publiczności, która hyła' tą sce- tytuJu przynależności pOlitycznej, za­
ną naprawdę .,zbudowana". lecano ten odcz~-t, a którzy nie byli 

Zgodnie z zapowiedzią. afiszów, pre- ciekawi i nie prz~-szli. 
P a b i a n i c e, 13. 4. Czer''''one afi- legentka "'~'głosiła do ż~'do-soc.ialisty- Po odcz);cie "tO\varzysze" " ricepre.-

sze TOWa1'7.ysb'\a Uni"'ers~'tetu Robot- cznej publiczności swój długi referat, zydent S:r,czerkowski, ławnik Raszpla, 
niczC'p-o poj nazw:). "Światło" w Pabia- w którvm w wyszukanych słowach radny Cieślak, czyniqcy honory gospO­
nicacll zapowiedzialy na niedzielę, zachw~7'cała się rewolucjI}." francuską. darzy odczytu, z całą powagą. przede­
dnia 4 bm. odczyt w kinie "Oświato- "Nasza" publiczność podziwiała talent filowali z prelegentką. i jej towarzysz­
wym", który p, t. "Jak lud francuski oratorski prelegentki i je.i wnikliwe ką przez ulicę Zamkowa. '" czasie 
walczył o wolność" wygłosić miała d.r sądy polityczl1e, które miały s\-vój sens tej przechadzki udało się jednemu z 
Liclia Ciol~?szowa z .Krakowa. Na a.fI: I właśnie dla ta~~ch słuchac~y: Co ~a I naszych wsp.ółJ?rac~Wllikó\~ UC, hWYCiĆ 
S7.U cz,rtallsmy m. m. co następuJe. temat rewo1ucJl francuskIeJ powle- fragmenty mIłe.! soclety socJa1i~tycz1l0-
,,7.:e względu na aktualną treść odczytu działa nie potJ':r,ebu.ienw objaśniać, żydowskiej, na ulicach Pabianic. 
i znane nazwisko prelegentki prosimy każdy wie o co chodzi. Słusznie też ' C!!!. , 



ela loteri-
1'5ZY ;;;::ań ciągnienia 3-eJ klasy 38-eJ Loterii Państw. 

91 495 815 110153 67 493 111623 657! 69<Jl 23 8756 8944 '11 12165 12708 17C87 17481 18557 19818 20175 208~ 
113335 9p5 114217 307 425 517 8g0 13444 13882 14984 15088 15223 19697 20975 21287 21364 22169 22217 2243-1 
115373 617 911 116031 117252440 19846 21055 22196 24189 28055 56 22990 27671 25907 26332 85 27975 
684 870 118058 288 462 119405 30229 495 31862 32136 243 451 840 28234 29244 29485 30237 31161 31212 

120120 628 781 121026 148 685 955 33109 34360 81922 37037 120 3316533550 33850 35006 35144 36312 
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GłOwne wygrane 
• o 126876 78 127345 622 128384 455 48955 49135 838 60510 54057 73 341 42900 45981 46443 46527 47088 4752g 
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10.000 zł.: 47135 166084 962 123248 455 705 803 124485 788 143137 144626 719 61 145066 80635 792 83373 84396 35471 87243 66452 66742 67610 67709 68804 6903Q 
5 o ł 125411 126559 854 127024 128294 147140 {2 362 505 148325 816 316842 90131 921 91771 93708 99727 69169 69470 70783 70828 65 7162~ 

. 00 z .: 44518 631 44 129110 989 130039 89 562 149020 268 677 907 67 150299 713 100023 960 102764 105130 376 534 73642 89 73861 75370 
2.000 zł.: 34759 70559 88178 792 131345 493 132035 125 685 873 151330 732 964 152569 89 728 107086 108273 110622 85 115096 319 76286 76897 77410 77781 78484 

113769 161198 977 133470 135284 424 921 136092 154393 480 15!'i289 353 677 156018 116415 64 98 119190 123949 124994 78926 79252 79678 99 81248 82338 ~ 
1.000 zł.: 74483 75449 77059 549137142206 491 522757138899 655 157249 680 776 831 158216 125189 532126263 127145575 128601 825858317083363 8422085114859 

19 1 139684 140191 141066 679 756 63 159037. 992 129702130590 131676 132682 825 867198702651 884 2829900539107 
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Tabelę loterii pansIwowe) poiłajemy Ii"z gwarancji 

Czego UEZą związki klasowe 1 
z ~ydo - socjalistyc#nego podwórka - Jak ~wtłlc#.ć ende­

ków , - Niemily objaw 

Ł ó d i, 14. 4. Ciekawe sę. ostatnio nizować emigrację z Polski, gdyź w ten 
wprowadzone indywidualne konferen- tylko sposób mogą doprowadzić do u­
cje z delegatami i poborC'ami w socjal- spokojenia sytuacji i pozostawić pew. 
komunistycznych klasowych zwię.z- ną część zasymilowanych (?) .zydów 
kach. w Polsce. 

Poszczególtli delegaci i ważniejsi, a Mimo, że propozycje socjalistyczne 
szczególnie mocno w "wierze Marksa" o emigraCji żydowskiej s~ aż nazbyt 
utrwaleni, wzywani są na odpowiednie łagodne dla Żydów, debaty nad tą 
terminy i zamiast spraw zawodowych, kwestią wywołały formalną burzę ze 
naucza ~ię ich, jak powinni zorp:ani- strony Bundu. Już jednak debaty te 
:wwać w dzielnicach swego zamiesz~ wskazują, że młodzież, która przy 
kania napady na członków Stronni- pierwszych krokach samodzielnych w 
ctwa Narodowego, jak ich "pouczyć" o życiu napotyka na niesłychaną. kon­
konieczności zaniechania propagandy kurencję Żydów, nie da się wodzić i 
narOdowej. same warunki sytuację układają. w 

Kwestie zawodo'we, kwestia unor- ten sposób, że mimo zaciekłej propa­
mown.n~a płac, schodzi na. plan drugi, gandy i agitacji, antysemityzm wyra­
jak to zresztą zaobserwować się dało sta w łonie socjal-komuny pozostając 
w czasie akcji o podwyżkę płac, gdy jak to powszechnie wiadomo pod cał­
socjaliści wstrzymali wystąpienia w kowitymi rozkazami żydowskiej mię­
tej mierze innych związków, nie za- dzynarodówki. 
wahali się natomiast proklamować Zjawisko to, stwierdza równocz6Ś­
strajku protestacyjnego, gdy chodziło nie, że akc.ia Obozu Narodowego w kie­
o stanowisko na ratuszu. Mimo to w runku odźydzenia życia gospodarcze­
samym PPS zMbserwować sie daje go w Polsce, nie jest podyktowana 
zjawisko świadczące, że członkowie, a względami natury pOlitycznej, jak to 
!izc7:eg6Inie młodzież zaczyna pojmo.. uparcie głoszę. Żydzi, lecz jest koniecz­
wać nieco niebezpieczeństwo żydow- nością, wywołanę. przez ob&cne warun­
skie. Podczas gdy starzy socjn,liści i ki gospodarcze w Polsce. 
komuniści daję. się wieść na pasku ży- S"" 
dowskim, młodzież socjalistyczna idzie aml "naSi 
w}a..,nymi drogami. Ł ó d i, U. 4. - Starzy, zasiedziali 

Tak np. ostatnio odbyły się debaty na posadkach "sanatorzy" oraz "t OWa­
nad kwesti~ żydowskiej emigracji. nysze" zarzucaję. Stronnictwu Naro­
Powodem do tych debat w organiza- dowemu, że prowadzi "dzikę. walkę 
cjach młodzieżowych socjalistycznych, antysemicką", antysemityzm 'traktuje 
była. rmpowszechniana obecnie bro- ł jako jeden z argumentów walki poli­
szurka działacza młodzieży soc.iali~t.~--l tycznej"_ 
cznej Borskiego, ktÓry wywodzi, że Ży- Poniżej przytaczamy jeden z wielu 
dzi we własnym interesie winJ:1.i zorga- dowodów, świadczQ.cych, ż.e wa.lka. z ży-

dostwem jest kwestią. życia. 
Wczasie od 22 stycznia do 25 mar­

ca rb. na listę aplikantów adwokackich 
w Łodzi wpisano następują.ce osoby: 
Tobiasz Richter, Uriel Szepski, Wac­
ław LitaueT, Feliks Najfeld, Samuel 
Botman, Dawid Rzepkowicz, Regina 
Wajnberger, Dawid Kierszter, Uszer 
GoJdkorn, Aleksander WOłk, Felicja. 
Rozental, Jakub Glidman, Hersz Mil­
sztajn i Aleksander Rudnik. 

Nazwiska same mówiQ., dlaczego 
młodzież walczy zaciekle z ;tydami o 
prawo do życia. w Polsce. 

Uwięzienie Forda? 
Wa s z y n gton. (PAT). Jak poda­

je Ag_ Reutera, Henryk Ford stał się 
obecnie podmiotem prawa Wagnera, 
przewidują.cego karę więzienia dla 
pracodawców, odmawiają.cych zbioro­
wych rokowań ze swymi pracownika­
mi. 

Nie jest wykluczone, że w myśl te­
gu prawa Ford zostanie uwięziony za 
z!ożone ostatnio oświadczenia przeciw­
syndykalne. 

Pogrzeb b. sułtana 
F e z_ (P A T) 'V czoraj rano odbył 

się pogrzeb b. sułtana. marokańskiego 
Mulej Hafida. W pogrzebie brały u­
dzial olbrzymie tłumy_ 

Na uroczystościach pogrzel;lowych 
obecny był również francuski rMY­
dent generalny oraz generałowie Fran­
cois i Blanc. 

Luksemburg robi porządek 
L li k s e m b u r g. (P A T) Rada 

państwa przygotowała projekt ustawy 
o ochronie ładu polit~'cznego i sp'ołe­
cznego w kraju. Projekt przewiduje 
m. in nat~'chmiastowe rozwiązanie 
partii komunistycznej_ Rządowi POlIO­

stawiona ma być możliwość rozwiiZY-

wania i innych ugrupowań i związ­
ków, któreby dążyły do ~miany kon­
stytucji na drodze gwałtu, lub któreby 
usiłowały wyłamywać się spod kon­
stytucyjnie ogłoszonych przepisów. 

Konferencja w Montreux 
G e n e wa. (eTl. wł.) W Montreux 

rozpoczęła swe obrady konferencja 
rZQ.du egipskiego z państwami: Belgią, 
W. Brytanią, Danią, Francją, Grecją, 
Hiszpanię., Holandią, Norwegią, Portu­
galią, St. Zjednoczonymi, Szwecją i 
\Vłochami. J(onferencja ma na celu 
zniesienie przywilejów tzw. kapitula~ 
cyjnych, jakie niektóre państwa posia­
dają w Egipcie. 

Wyjazdy ministrów 
War s z a w a (Tel. wł.) Wyjazd 

min. Becka do Bukaresztu nastą,pi w 
końcu maja lub z początkiem czerw­
ca. Termin dokładny zostanie ustaJlo­
ny w przyszłym tygooniu. 

Min. Roman wyjeżdża do Brukseli 
w czwartek celem zrewizytowania bel­
gijs-kiego ministra gOSpodarki narodo­
wej. (w) 

Odkrycie złóż indium 
H e l s i n k i. (PAT) W tu,t. Towa­

rzystwie Chemicznym wygłosił referat 
inż . Crametsa, który oświadczył, że 
badania prowadzone w Pitkaranta (na 
wschód od jeziora Ładoga), wykazały 
istnienie bardzo bogatych złóż szla­
chetnego metalu indium. Złoża te, we­
dług oświadczenia inżyniera fińskie>­
go, są. tak bogate, że stać się mogą. jed­
nym z pierwszych artykułów fińskiego 
eksportu. Mało znany i nader rzadki 
pierwiastek indium odkryty zostal za 
pomocą analizy spektralnej dopiero 
w roku 18()3. Metal ten podobny do 
platyny, miękki, cię.gliwy, topi się w 
temperaturze 150 st. C. 



e 
Katendarz fZym.-kat. 

Kwłeclel\ Środa: Justiana, Wale-

1 
riana 

Czwartek: Anastazji 
Ralendarz słowial\sJd 
środa: Myśllmira 
Czwartek: Wacława bl. 

Ś d Słońca: wschód 4,59 
ro a zachód 18,47 

Dłuaość dnia 13 g. 48 min. 
Księżyca: wschód 6,34. zachód 23,34 

Faza: 3 dzień po nowiu. 
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NOCNE DYżURY APTEK: 
Nocy dzisiejezej dyżurują apteki: DUlIzkle­

wlczowej - Zgierska 87. Hartmana (~yd) -
Brzezińska 24. RowJńsltiej - pl. Wolności 2. 
Perelma'la (Żyd) - Ce.giehniana 32. Cymera -
'Wólczaflska 37. Danieleckie.go - PiotrkOwska 
127. Wojcickiei'o - NapiórkO'ws-kie.go 27. 

Telefony: straży 8, pogO'towia miejskiego 
102-90, CzerwonegO' KrzyZa 102<0. 

.TEATRY 
Teatr Miejski - "Wiosenne porządki". 
Teatr Popularny - "Klub kawalerów". 
Cyrk Staniewekich - codziermie dwa przed-

stawienia. 

KINA 
Adria - Metro - "Flip i Flap" i "Karolek". 
Corso - "Bobatei'ska brygada". 
Capitol - .. Jej pierwsza milość". 
Miraż - .. 2 dni w raju". 
Stylowy - "Ada to nie wypada". 
Ikar - .. Romeo i Julia" . "Kapryśna Ma­

rletta". 
Oś~i,~towy - Słońce - "S~yfr n" i "Ostatni 

Poy,amn . 
Przc(}wiośuie - "Będzie lepiej". 
Palace - "Moskwa. Szanghaj". 
RiaIto - "Sonata ksi~życowa". 

Z RUCHU NARODOWEGO 
Święcone w k~le Str. Narodowego L6df. 

Chojny. W sobotę, dnia 10 bm. o godz. 21 
w l{)kalu własnym odbyło się świ~co-ne dla 
członków kola Str. Narodowego. Do stolów 
zasiadło kilkadzie;:;iąt osób. Uroczystość 
zagaił kierownik koła S. N., p. Wojcie­
(:howski. Po po,święceniu serdeczne życze­
nia zło~ył ks. kapelan Szpetulski, po czym 
odśpiewano Hymn Młodych. Z kolei prze­
mawiali: kpt. L. Grzegorzak w im. zarzą­
du okI'. Str. Nar. i ks. \VlodarczYk. W mi­
łym l .serdecznym nastroju bawiono Bię do 
rana. 

KOMUNIKATY 
Wypłata zasiłków. Według danych .sta­

tystycznych woj Biuro FunduBzu Pracy 
w Łodzi w okre.sie od 22. 3. do 3. 4. 1987 t'. 
wypłacono zasiłki ustawowe 14.243 bezro­
botnym. W wyżej wskazanym okre;:;ie za­
rejestrowano 701 nowozgłoszonych bezro­
bo-tnych, zdjęto zaś z ewidencji pobierają­
cych zasiłki 77'08 bezrobotn)Tch na skutek 
skierowania do pracy zarobkowej, wzgl. 
z powodu całkowitego wyczerpania przy­
sługujących im świadczeń. W porówna­
niu z okresem poprzednim, stan liczebny 
pobierających zasiłki ustawowe zmniej­
szył się o 7007 osób. Zaznaczyć należy, że 
hezrobotni. o których mowa powyżej, za­
siłki za okres do 3. 4. 37 r otrzymali przed 
Świętami Wielkanocnymi, co IV .pewnej 
mierze przyczyniło się do złagodzenIa ich 
dol~. 

KRONIKA MIEJSCOWA 
Występy chrzeŚCijan w ł6dzJdm radio. 

W dniu 8 bm. od godz. 11,30 do godz. 12 
łódzka Rozgłośnia Polskiego Radia nada­
la poranek wokalno-muzyczny. przezna­
czony dla młodzieży szk6-1 powszechnych 
pod nazwą: .. Powitanie wiosny". Wyko­
nawcami byli orkiestra rozrywkowa Zw. 
Muzyków Chrześcijan .pod dyrekcjl\ prof. 
Bronistawa !\agujewskiego i Halina Sa­
wicka-Wyszkowska - śpiew. Słowo wstęp­
ne Wygłosił Jerzy SuWkowski, objaśniając 
przy tym znaczenie kaMego utworu. aby 
wszystkim słuchającym wymienionej au­
dycji bylo łatWiej w-czuć się w dźwięki 
tych nastrojowych wiosennych mel:odyj, a 
przez to samo zrozumieć intencj~ kompo­
zytora. 

Nazwy utworów jakie złoźyły Bi~ na 
całość poranku nie będziemy wymieniali, 
ponieważ każdy zainteresowany stuchaclI 
dowiedział się z zapowiadań Bpikera, lUb 
też z radio-programu. Należy ·tutaj pod­
kreślić, że audycja byla doskonała i przy­
gotowana nadzwyczaj starannie. Co nas 
niezmiernie cieszy. to fakt, że Łódź. po raz 
;pierwszy nadawała poranek szkolny na 
wszystkie rozglośnie, prezentując przy tym 
(:alej PolBce nową orkiestrę. wykonyWują­
cą wszystkie utwory w sposób zasługują­
cy na wyróźnienie. Z tego wynika, fe 
\Varszawa skonstatowała pewne ożywie­
nie, jakie panuje na polu kulturalno-mu­
zycznym u nas i oceniając' należycie bu­
dzą.cy się 7. łetargu świat muzyczny Lod?!, 
zezwoliła Rozglośni tutejszej na tę audy­
cję. Zaobserwowaliśmy .że dyrBkeja miE'j· 
'scolYej Rozglośni zaczyna przejawiać co­
raz więkc;zą inicjatywę w kierunku Wy­
szukiwania nowych zespołów i solistów 
1l01lskich. Apel nasz. jak wioać, nie pozo-
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stał bez echa. gdyż Dyrekcja Rozgłośni 
przychylnie się ustosunkowała do naszej 
prośby, dając audycję w wykonaniu pol­
skiej orkie.str" i polskich solistów. 

ZE ŚWIATA PRACY 
Interwelicja .,Pracy Polskiej". Do War­

szawy wyjechała delegacja robotników se­
zonowców ze Zw. Zawodowego .,Praca 
PolBka" w Brzezinach z memoriałem do 
mirtistra opieki społecznej. Robotnicy do­
magają się pełnego tygodnia pracy na ro­
botach drogowych, podwyższenia stawek 
dG zł 4.50. oraz \"okazują na nienormalne 
stosunki panujące w Brzezinach przy an­
gażowaniu robotn'ków do pracy. 

W memoriale robotnicy podkreślają 
fakt niesprawiedli wości, że L.a _20 robotni­
ków przyjęto 7 ze Zwi~zku Zawodowego 
"Praca Po!ska", a 113 z Z. Z. Z. l Strzel­
ca. 

Umowa dla przemysłu budowlanego w 
Aleksandrowie. U Inspektora Pracy XV. 
obwodu w ł"odzi odbyla się konferencja, 
w wyniku której zawarta została po raz 
pierwszy umowa zbiorowa dla robotni­
ków przemysłu budoWlanego w Aleksan­
drowie. Podpisano umowę zbiorową na 
okres do 31 marca 1938 r. Postawiono 
warunek, że na razie stosowane będą do­
tychczasowe płace, z chwilą zaś zawarcia 
umowy dla robotników przemysłu budo­
wlanego w Łodzi, przyjęte zostaną te sa­
mt' płace z 15-procentowym opustem na 
rzecz przedsiębiorców w Aleksandrowie. 

SYTUACJA STRAJKOWA 
Strajk w fabryce Walasika. W fabry­

ce Walasika w Rudzie Pabianickie.i wy­
buchł ponownie strajl{ 60 robotników z 
powodu niedotrzymania zobowiązań w 
kwestii unormowania plac i wypłaty za­
ległych zarobków. 

KRON I KA GOSPODARCZA 
Drożyzna ziemnlak6w. Na targowiskach 

'łódzkich w tyg. bieź. notowany ]cot dalszy 
wzrost cen ziemiopłodów, w szczególności 
ziemniaków. za klóre płacono do 12 zł za 
korzec. W równym stopniu podrożały bu­
rakI. marchew, '" arzywo i włoszczyzna. 
Natomiast ceny jaj spadly w dalszym cią­
gu o 5 proc. i płacono ,po 6 do 6,5 grosza 
za sztukę w detalu. Ceny masła spadly 
również i osełkowe można było nabyć już 
za 2,30 zł za kilo. 

NOTUJEMY 
Pojemny .,żołądek" Lodzi. W okre;:;ie 

marca rb. ubi to łącznie na terenie rzeźni 
miejskiej w Łodzi 2G,ó30 zwierząt rzeźnych 
wagi 2.5-93.6fj1 kg., ponadto dowieziono z 
rzeźni podmiejskiCh 250.6'28 kg. mięsa, 
tak źe łączne spożycie wyraziło się w su­
mie 2.84-4,309 kg. i w porównaniu z lutym 
było o przeszło 600.000 kg. wyżaze . Na u­
wagę zasługuje w powyższym zestawieniu 
fakt. że Żydzi całkowicie o~raniczyli u­
bój owiec (138 sztuk). gdy nalomiast ubój 
bydła r9gatego był wyższy (950.132 kg.) 
niż przed \\'pro\\adzeniem ograniczeń u­
bojowych. Poza tym podkreślić trzeba 
wzrost zapotrzebowania na koninę (12.175 
kg.) . 

Zachorzenia na choroby zakaźne. W 
czasie od dnia 4: do dnia 10 bm. zgło ­
szono do Wydziału Zdrowia PUblicznego 
następujące wypadki zachorzeń na 
choroby zakaźne: Dur brzuszny 13 wy­
padków (w tygodniu poprzednim 6 wy­
padl{ów), płonica 19 wypadków (12), bło ­
nica 5 wypadków (6) , odra 40 wypadków 
(22), krztusiec 7 wypadków (1), drętwi­
ra karku - (1), gorączka połogowa 2 
wypadki (4), róża 4 wypadki (4). Ogółem 
zanotowano w tygodniu sprawozdawczym 
90 wypadków zachorzeń na choroby za­
kaźne, w tygodniu poprzednim 54 wypad­
ki. W tymże tygodniu pokąsane zostały 
przez wałęsające się psy 2 osoby. Osoby 
te poddano szczepieniu ochronnemu. 

POD PRE;G I ERZ 
Jtto komu przewodzi? Przywótlcy 80-

cjallstó,,, oficja lnie występuJą jako przed­
stawiciele "szetokich mas pracującej 
Łodzi", jako "reprezentliuci 100000 wybor­
ców" itp. Te szumne hasła mogą dziś 
znaleźć wiarę jedynie u mało wyrohio­
nych politycznie obywateli, względnie 
tych, którzy nie znają rzeczywistego ob­
licza socjal - komuny. 

Już proces Zdziechowskiego ujawnił . 
te socjaliści znajdują sie w mniejszości 
w klasowych związkach, które tylko z 
nazwy są socjalistyczne. Na wiecu wy­
gwizdano nietyll<o miejscowych asów, ale 
i przybyłych z Warszawy, pOWitano o­
klaskami "swojego", którym był komuni­
sta Zdziechowski. 

Obecnie w szeregach SOCjalistycznych 
br-zspornie rządy objęli komuniści, któ­
rz)' nominalnie władzę pozostawili w rę­
kach manekinów socjalistycznych, by za­
chować sz)'ld legalnej partii. 

W rzeczywistości wszystko się dzieje 
według rozkazów tych właśnie nieoficjal­
nych, ale rzeczywistych rZ!l,dców. Ostat­
nio wybuchł spór na tle zbiórek na rZf>CZ 
komuny hiszpallskiE'j. Oficjalni rządcy 
socjaliści powzięli uchwałę, by bezwzględ­
nie zaniechać wszelkich zbiórek i propa­
gfmdy, natomlMt komuniści zadrWili so­
bie' )\ towarzyszów kierownil,ów i ci w o­
buWie przed utratą wpływów posłusznie 
7.godz!li się z istniejącym stanem rzeczy, 
Nie od rzeczy będzie wspomnieć, że u-

chwaly okręgowego komitetu PPS, a 
więc najwytszej okręgowej władzy nie 
znajdują żadnego posłuchu w skomuni­
z(f\\'anych związkach, o ile nie mają apro­
baty ze strony komunistów. (x) 

Socjalista całule ręce, które biją robot­
nika polskiego. Przy ulicy 11 Listopada 
192/194 mieści się "Fabryka koloro\\ ej bi­
bulki gladkiej i marszczonej", kt6rej wla­
ścicielem jest Żyd A. D. Pacanowski. Fa­
bryczka ta zatrudnia dziesi~ć robotnic z 
majstrem na czele. W tej to fabryczce miał 
w kOl1cU lu tego miejsce wypadek, świad­
cz&cY z jednej strony o traktowaniu ro­
botnic jak niewolnice, a z drugiej o zani­
ku godności osobistej i poczucia własnej 
\vartości u nie-których Polaków. Mianowi­
cie córka żydowskiego wlaściciela fą­
bryczki wyszła za mąż i wyjeChała na kli­
ka dni do Krynicy. W tym czasie w fabry­
ce zastępowala ją matka, która zwróciła 
się do robotnic z wymówką "dlaczego nie 
przeBIały "panience" kwiatów w dniu ślu­
bu". Później Żydówka ta przyniosła flasz­
kę jakiegoś podłego wina i urządz.ila dla 
zatrudnionych poczęstunek. Chciała przez 
to pokazać, jakie to ma dobre serce, jak 
to niemal po "matczyrtemu" traktuje 
BlVych pracowników. Zdaje się, że w ten 
sposób zrozumiał gest Żydówki jeden z 
pracowników, znany z przekonań i wystl;\­
pień socjalistycznych, który w ubóstWIe 
swego ducha z wdzięczności ucałował r.;~{ę 
Żydówki. Podobnie działo się, gdy wrÓCIła 
do fabryki córka. Fakt ten świadczy o me­
todzie traktowania przez Żydów zatrudnio­
nych w ich fabr~kach Polaków, których 
uwata się w zasadzie za niewo~ników, z~: 
bowiązanych do składania hołdó.w. z racJI 
uroczystości rodzinnych. Z drugIe] slrony 
bolesnym .iest fakt zachowania s~~ OWE'g? 
pracowni ka, obcalującego ręce Zydówkl , 
te ręce które z taką zachlannościa, upra­
wiają ~yzYBk na robotnikach polskich. 
Tym bardziej jest to znamienne. że pra­
cownik ten Wyraźnie deklaruje swoje ·prze 
konania socialistycznego. 

JUDAICA 
Tyły mięsne tei mogą być koszerne, 

Od chwili wprowadzenia ograniczeń ubo­
ju rytualnego Żydzi, zarówno rzeźnicy, 
jak i gmina żydowska oraz rabinat pro­
wadzili zaciekłą walkę, byle w ten czy 
inny sposób zmienić postanowienia usta­
wy na swoją kOI'lYŚĆ. f'oczątkowo pro­
wadzili system wymienny i sprzedaż w 
hurcie zadnich części polsldm rzeźnilwrn, 
gdy jednak kiJku Polaków rzeźników zo­
sIało ukaranych grubszymi grzywnami, a 
na wet aresztem, tudzież zaostrzono kon­
trolę, sprzedaż tyłów z ubo.iu rytualnego 
slała się trudną., a ponieważ zbycie w de­
talu wobec teso, że jatl<i znajdują się 
przeważnie w dzielnicach żydowskich, 
jest teź trudne, rzeźnicy Żydzi poczęli po­
nosić straty. To był już argument nieod­
party, przed którYJ11 j rabinat i gmina ży­
dowska ustą-piła. Strut nie mo:tna pono­
sić, to woJno tylko "gojom". W rezulta­
cie obecnie po długich, no i oczywiście 
krzykliwych targach rabinat i gmina u­
znały tyły mięsa za koszerne z tym, że 
muszą być żylowane (trybowane). Ter­
min uznania zadóW mięsnych za koszer­
n!' ustalono na 20 bm. Ponieważ brak 
jest specjalistów od żyłowania, sprowa­
dzono ich z Wilna i kresów wschodnich, 
a równocześnie gmina żydowska w Łodzi 
uruchamia specjalny lcuts dla tl'ybowrti­
ków. - Jak się okazuje, gdy za.idzie po­
trzeba i mocno ich się przyciśnie, to Ży­
dzi znajdują sposoby załatwienia sprawy, 
nawet Uboju rytualnego. 

Przestroga dla firm chrześclJańllkich. 
Przed Sądom Grodzkim w Łodzi odbyła 
się rozprawa przeciwko Abramowi Gryn­
bergowi, oskarżonemu o to, że namawiał 
młOdocianego pracownika chrześcijań­
skiej firmy "Leo", Kunerta, do dokony­
wania s 'stematycznych kradzieży na 
szkodę swych chlebodawców. Skradzio­
ne obuwie miał mu następnie Kunerl wy­
dawać w lokalu firmy "Leo" w czasie, 
gdy Gr) riberg przychodził załatwiać spra­
wy handlowe. I<unąrt powiadomił o 
wszystkiem dyrekcję fit·my. Z polecenia 
dyrekcji Kunert wydał Grynbergowi obu­
wie rznkomo przez siebie skradzione, w 
tejże . jednak ch,'irili zjawili się ukrycł 
świ.adkowie i przyłapali Grynberga na 
gorącym uczynku dokonanego przestęp­
stwa. Oskarżyciel adw. Zabłocki doma­
gał się przykładnego ukarania niesu­
mienn go dostawcy, obrońca adw. Cy­
merman, powołując się na orzecznictwo 
sądu austriackiego, wnosił o uniewinnie­
nie swego klienta, względnie zakWalifiko­
wania jego czynu przestępczego nie z art. 
257. k. k. (kradzież), ale z art. 161 k. k. 
(nabYCie rzeczy Uzyskanej przestęp­
st.wem). Sąd uznał jednak Grynberga 
winnym kradzieży i skazał go na 4 mie­
sil'\ce aresztu. 

1:ydowsklll Interesy. Od pewnego cza­
su w okręgu łódzkim na wsiach graso­
wało dwóch oszustów, którzy podawali 
się za wysłanników kopalni dąbtowiec­
kich i angażowali robotników do robót w 
kopl\lniach. Oszuści kazali sobie płacić 
na ko13zty przejazdu i wpisowe i w ten 
Rp osób naciągnęli kilkadziesiąt osób. Po­
licja, która obserwowała działalność 0-
87.lIStóW, zatrzymała j('dnego z nich, któ­
rym okazał się Jankiel 2arnowski z Cz~­
stochowy. Drugi kombinator żbiegł. (x) 

KRONIKA ZGIERZA 

Wizytacja pasterska w parafii Celem 
zaznajomienia się z parafianami, nowo­
miano wany proboszcz ks. kanonik Antoni 
Roszkbwski rozpoczął wizytac.ię paster, 
ską od dzielnicy wybitnie robotniczej, 
przedmieścia .,Przybyłowa". DUBzpasterza. 
swego przY.imowali wszyscy z wielką ra­
dością.. 

Posiedzenie Rady Miejskiej. W cz,var­
tek, dnia 13 bm. o godz. 19 odbędzie się 
posiedzenie Rady MiejBkiej w sali magi­
stratu. Na posiedzeniu tym rozpatrywane 
będą ostatnie pozycje bud'źetu na rok 
1937. 

Z Tow. Ogródków Działkowych. Tow. 
Ogródków Dzi a lkowych w niedzielę, dn. 
11 bm. o godz. 11 w sali szkoły powszech" 
nej nr. 4 orzy ul. Łódz.kiej zw{)lało zebra­
nie swych czlonków. na którym Instruk­
tor z Łodzi p. Guzdz wygłosił referM na. 
temat uprawy ziemi w ogródku dzialko­
wym, pi elęgnowania drzew owocowych i ' 
krzewów. Po referacie nrzeprowadzony 
zostal pokaz obcina ni a drzewek. 

RObotnicy w fabryce 1:yda Bronchara 
strajkują I Jak iuż donosiliśmy, strajkują­
cy od 3 marca rb. robotnicy drukarni chu­
stek Żyda L. Bronchera po ,podpisaniu u­
mowy w inspe·ktoracie pracy w dniu 12 
bm. rozpocząć mieli pracę. Ponieważ jed­
nak Żyd upierał się. iż do pl'acy przyjmo­
wać będzie Żydów, robotnicy okupujący 
fabrykę, do pracy nie przystąpili. Tak więc 
robotnioy chrześcijanie już 7 tygodni po­
zostają bez pracy. 

KRON I KA LASKU 
t 

Dlaczego? Właściciel zakładu fryzjer­
skiego p. Bron Isław Esko,vski odwiedzał 
w dniu 8 bm. sklep żydowski. - Tego sa­
me~o dnia pracownik kancelarii P. W. l 
\V. F. p. Tadeusz Łukaszewicz. czynił za­
kupy w księgarni Żyda Kępińskiego. 

Kradzieże. Dn. 7 bm. we wsi Wielka. 
Wola na szkodę Antoniego Płóci·ennioka 
skrad.zio .. lO rower męski, wartości 80 zł. ~ 
W nocy na 8 bm. we "vsi Świercin, gm. 
Wida'\va. nieznani sprawcy na Bz.kodę Sta­
nisla\ya Muchy skradli ze stajni rasow!\ 
klacz, wartości 20J z'l. Dochodzenia prowa­
dzi post. P. P. Łask. 

KRONIKAZDUIiłSI(IEJ WOLI ............. m. ............ . 
30 robotników głoduje. W murach fa­

bryki braci Pinczewskich przy ul. Złotnic­
k iego część warszlalów tkackich wydziel'­
żalYił fabrykant Konrad, który zatrudnia 
kilkudziesi ~ciu tkaczy. Fabrykant ten sta­
le zalegał z wyplatami, a ostatnio nawet 
od kilku tygodni zupełnie nie wypłacał, 
co zmusiło 30 tkaczy do ogoszenia w ub. 
piątek strajku okupacyjnego. Po ojZlosze­
niu strajku fabrykant uwzględnił żądania 
części robotników. poniewaź .iednak rpsz­
cie robotników nie wypłacił. okupacja nie 
zostala przerwana. lecz przeci wnie. w po­
niedzialek, 12 bm. robotnicy ogloBili gło­
dówkę· 

kRONIKA TOMASZOWA 

Tradycyjno "fajko" Str. Nar. W lokalu 
właBnym kola S. N., pi~knie udekorowa­
nym, odbyło się tradycyjne .. jajko", które 
zgromadzilo przeszło dwustu czlonków S. 
N. Uroczysto 'ć otworzył krótkim p-rzemó­
wieniem kierownik kola S. ~ .. p . Wiktor 
Goździk, zaś po święce nia da rów dokonał 
miejscowy k,giąd z prefekt, sklajając w i­
m ieniu ks. k a non ika życze nia owocnej 
pracy w duchu katolicko-narodowym. 
Przemówienie", imieniu zarządu okr~go­
wego ~. N. wyglosit kpt. L. Grzegorzak, 
po czym odś pi e wano Hymn Mło dych. 

KRONIKA ZAGóROWA 
pa ~ 

Kupuje u 1:yda. P . Maria Różycka. pro­
wadz(:\ca sklad obuwia pod firmą "Sobie­
raj" zakupuje obuwie w detalicznym in­
teresie żydowskim H. Wol,fa w Slupcy. P. 
Różycka nabyła od Żyda Wolta obuwia na. 
sumę 120 zlotych, a w firmie pol.sklej 
Grzechowiaka na sumę 22,50 zł. \V.stvd! -
P. Bronisla wa Gm.o,,"ska kupuje równie:#; 
obuwie z firmy źydowskiej H. Wolfa. 

1:ydzł namawiają do kradzieży. Dnia 8 
bm. I\'łaściciel składu blawatów i warszta­
tu krawieckiegJ p. F. Burchardt. Rynek 
23. wykrył w swym skladzie kradzież. któ­
rej spra wczynią okazała się słuźąca Anto­
nina Stróżykówna. Kiedy Stróżykównę 
areBztowala policja, wyszły na jaw sensa­
cyJne szczególy. 

Okazało s i ~, 1.e Str6Zykównę namówi­
Iy do kradzieży Żydówki Ji'..,lera Kncblo\\'a 
i sioslm .iej Fordańska. Źydówki te poin­
formowały Slróżykównę, aby krarlzieźy 
dokonywala tylko nocą i odcinała mate­
riał tylko z dużych sztuk. gdzie by braku 
nie można bylo zauważyć. W wJ'Uilm 
przepro\vadzonej u Żydówek rewizji, u 
Kneblo\\'ej 7.naleziono dużą. il{)ść mate'rin­
lu, porho rJzącego z kradzieży. zaś Fordań­
ska towar zdążyła sprzedać. Niewiadomo, 
C7.y Żydówki namówiły naiwno, Polkę do 
kradzieży tvlko z chęci zysku. czy też -' 
co jest bard7.o prawdopodobne - aby zni­
szczyć sklad p. Buchardta, który skutecz­
nie konkuruje z Żydami. , 
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Strona 8 - bRĘDOWNIT\, czwartek, dnia 15 k'wictnia 1937 - Numer 8~ 

Nagłówkowe słowo (tłusto) 15 groezy, katde 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Znat oferty na.pnyklad: s 18921, n V41. d 1790 

dalsze słowo lJ ,noszy. 5 liczb = jedno słowo, i t. d. - 1 słowo. 
1, W, z. a = każde stanl>wi t słowo. Jedno odo- Drobne ogłoszenia w dni powszednie "rzyjm~j. 
szenie nie mote przekraczać 100 słów. • tem OgloSzenła wśr6d drobnych: t·lamowy milimetr 30 aroszy, 8i~ do godz. 10,30. w soboty 1 dni ,przedŚWlą.-

5 nagłówkowyc~ teezne p~yj,m'Uje się do godz. 9,45. 

~. _A~>,:,: r rozebl'3nycll użrwane CZ~~CI pod· piętrowy, składem kolonialnym, dobrą. ladne m~e"zkanie. magiel, 
-;-Y\f ;M. 1 000 samochod6w l Dom Kolonialkę 

I
wozia mleczarskie, opony najta· nowobudowanej pól morgi ogro- okazyjnie powodu przejęcia wla-

S d nieJ w firmie Autoskład. Po· du (Luboniu) 7000,- wpłaty 4 S'ności ta,nio s<przedam. Oferty 
2 d kł Pjrze am

j 
I znań. Dabrowskiego 89. tel 46-74 tys. Nowak. Poznnll. Skarbowa 1 Orędownik. Poz;nań zd 92234 

omy s ',a, eUl. o.gnj' Ctn wp a., d~ 223!J3/4 n 22 777 
ty 800U.- Z::\łoszema KWletlllew- :; 
ski. Skoki \Ylkp. zd 91521 K.to z firmy Oołumbu8. Poznań Z kI d 

\\ rocławska 15 a a 1a'~:_";;';~ii.::':~ ... _1III 
Łazarzu Rowerv fry~jerski dobrz-e I?rosperujący 

willa 2 dwuP<Jkojowe. 3 jed'nopo- Kupuje. ten Sl~ Ille oszukuje. t~mo sprzedam WYJazd ~a gra- Gospodars~w!l 
koiow-e wy'godami. sad dochodo- d 2" aj; n!ce. Oferty Age!ltura Qrędow- 80 morgowe przy mieŚCIe, zabu-
wy 21. 000.-: 17 000.-. Poznań. - mk, Szamotuły. Ple~ho!Jkl. dowania pierwszorzcdne, inwen· 
Aleie Marcinkowskiego 20. To· Nieruchomość zd 9192" tarze kompletne, cena 17000,- R B Ok kO S A 
mala. zd 92 089 zabudowaną na przemysł przy Rutkowski, Poznall. Półwiejska 5 • arel OWS I • ° 

P · ,'dworcu kolejowym w Poznaniu Kafle zd 92 015 I[ li . oznanlU ~przedam. Oferty Orędownik, - kolorowe. szamotowe. bia!e Sześćmorgowe 26 SZUKA POSADY 
wlllka nowa. trZy,pOkOJOW3 przy- Poznall zd 91890 szmelcowe polpca korzystnie Fr. Gospodarstwo buraczanej. obsiane _do.m, chlew,1 .... ____ •• ___ _ 
naleimościami. werandą, wzoro, '1---- - MasadYllsln. Poznań. Plac Nowo· prywatne sto morgowe ziemi bu· stodołka masywne, sWlatło elek- '.. 
wy d~hodow.y sad. c~na 8 ~.-. Kolonialkę miejski 10a. fabryka k,!lfli. raczanej. inwentarze nadkomplet. tryczne 4000,- sprzedam. Nowak Og.!o.szema do 30 ~ł6w ~ll po81lU-
Pozn,an. Aleje Marcmkowskdelil:0 ' mieszkaniem, maglem, dobrze' zd::\ 90334·" ne. zabudowania pierwszorzęgne. Poznall. Skarbowa 1. d 22 780 ~uJącycb posady w teJ .rubry«;e 20. 'Iomal·a. W 9_ 0~9,prosperującą na Dębcu tanio za. 28000,- wplaty 20000,- Rut. ()bltczamy po jedllej trZOOlej ceru e 

Dom Iraz powód stosunek rodzinny. Wiązarkę kowski. Poznai!. Półwiejska 5. Dwadzieściamorgowe drobnych. 
Adres Orędownik. Poznań tla &lomę dobn'm stanie taniO' z!l 92013 pszennej. żytniej. obsiane. zabu-

chlew, stodółka masywne. trzy zd 91889 ,,"przooam. Zgłos'Lenia Agencja r10wanie masywne prywatne bez aj Sl'lr~ba dom.(J'wa 
morgi ziemi (miasteczku) qez hi- OrędO'wnika w Szamotułach. Folwarczyk hipotek 5000,- wpłaty 3000,- _ -
~otek .3000,- sprzedam, Now!)k, Skład n 41M7 135 morgowy. zabudowania pier- Nowak, Poznall. Skarbowa 1. Kucharka 
Poznano Skarhowa 1: d 22 /76 sprzedam tanio mieszkanie ma- d I . rI d 22 775 . . I d" '. k d 'ś· ~vs~orzę ne. uroczo po ozony na - . _. r'estauracyjna z dlugoletmą 

Poznaniu f~~ 'j.ed~;~1a';ęak:C~. ~dr:sa~s~~~ Dom JeZIOrem ?8 000.- • wpl,aty. ?O .000. Ma]ątek praktyką szuka posady tylko. w 
wi,Uka n-owa. 2 dwupokojowe wy-Iże Orędownik, Poznań zd 91887 nowy pok6j kuchnia. g6ra. ogr6d RutkowskI, Pozn'll1. POIWIeJska 5 1000 morgowy wydzierżawię. go· Poznaniu od 1. 5. Oferty Kuner 
J1,'Odami. duży ~ad dochodowy. ce.' JOO kwadratowych. Cena 3800. zd 92 012 spodarstwa blisko Poznania. 100. Poznański zdg 91942 
na 11 000.-. Poznal1. Aleje Mar- Piekarnia \VoitkowSlki. Poznań, Kwiatowa 90 morgowe korzystnie sprzedam. 
ci'Ilkowekiego 20. Tomala, . Ó - 2 z.d 92 074 Gospodarstwo Paluch. Poznań, Kantaka 89. Gospodyni 

zd 92 090 przepIsowa, gospodarstwem 22 . ~.. . <. • • zd 92 on~ d . I k wymaga morgowym, zabudowania pierw- 26 'lo morgowe przy mle~Cle, ZIemI ilu samo ZIe na. sromne . • 
-----,.; szorzędne 14 000,- wpłaty 8000. buraczanej. zabudowania pierw- nia szuka posady. w 80Ill'!.nkr;u 

Dom reszta piętnaście letnie. Rutkow- morgowe masy·w zabuJowallliem, szorzędne. inwentarzp kompletne Stomorgowe . domu. Oferty Kuner Poznans l 
dwupiętrowy Sołacz. Winiary. 9 ski. Poznań, Pólwiejska 5. i nWE"lltarzami sJ)rzedam 5800

G
,-, 14. O~lOk'- R5 utkowski. Pozna

d
l1

9
· 2POó1łl- buraczanpj, obsiane. zabudowaknie zdg 9152i> 

lokatorów. okolo II. morgi owo- zd 92 022 \"pła,ty 3 400. Woitkowiak. ro- WleJS a . Z welbowane. bez inwentarza. o o· 
cowego ogrodu zł 28000.- Dom d'z.i",k WlkJp .. Rzeźnicka 20. zna- licy (Inowrocław) objęcie 1300,- b) Inni 
w rodzaju willi dwa mieszkania Rzeźnictwo czek. zd 92 21<3 G d t Nowak, POZllllll Skarbowa 1. __ 
d~up~ko.iowe ~. komfortem. ~ u- dobrze prosperujące, gospodar- Skład ospo ars wO d 22779 
hlkacJe rll.l .stroza. ogród. OSIedlE' stwem 18 morgowym blisko Po- 68 morg:owe. zabudowania ma- Mistrz 
'Var~zawskle zł 16200.- wplaty znania. zabudowania pierwszo- kolonialny w biegu z mioozkaniem Rywne. dobrym stanie inwentarze Resztówka PI'ekarskl' Poznaiiczyk PO'szu. kuje 
12 000 Parcnle "'oł"cz Nad G' k . I . komplptne spie~zna sprzedaż 12 .. t t 

. .- . . r n n. rzędne 11 000,- Rutkowski Po' bli,.ko dyni w dużej OŚCIe neJ tys. Rutkowski, Poznań, Pół- trzysta mórg pszennej, mwen a· posady. Miejscowo~ć ob~Ję, na. 
WlCrzbalnem około 1000 mtr.' z znań, Półwiejska 5. zd 92020 wsi dzi-eTŻa wa 60 zł d'O objęcia wieJ'ska 5. zd 92010 rzem. dworek. właściciela. dwa- ~gloszenia Orędowmk, Łodz -8-
plaJ\e~ budowy 10000.-?ił . ko· ca 1 WG zł. Zg/oSlZenia OrędOlW' naście lat objęcie 9000,- wy· "Mistrz". n 413 a 
rzystme .wprost 9d ~ła§clclel~. Domek nik. Po~nań zd 922145 dzierżawię Nowak, Poznań. 
Zgłoszema Grząrlzlelskl. Poznan, 33 Skarbowa 1 (Znaczek). d 22 778 P t' 
ul. Wroniecka 16. tE'lefon 36·73. 2 pokoje, kuchnia, ogród. korzy. rzys ąplę 

złlg 91622,3 stnie do nabycia. PIes zew. Plac Kiosk huraczanvch pod Poznaniem, za- 10 jako wspólnik do wrIob6w «;e-
Kościuszki 1, S. Konopińska. 'Vie-l'kiej Wó'i nad morze.m. obrót hudowania masywne inwentarze . P mentowych. Oferty rędowmk, 

Dom zd 91995 dzienny 1~36 zd 200. korzystnie kompletne 8500,- wpłaty 5000. o'!órg 7 pokOI dWIe stąCJę I?zna· Poznań zd lJ1880 
. Czachorowski, Poznań, §wiety ma sp.rzeda lub wydzlel'za.yl. ko- • 

ffi'uro.wą,ny,. chlewy. l!~odółlkZa, 1 2 Zakład Sop rze1 am. Oferty Orędo~l~f4' 'Vojciech 30. zd 92 003 rzystmE!, Zborowskl, Pół\VleJsl~~ Fryz]'erski 
morgi ZIe-ml zaraz s·pl"L""am. g 'O. GdY'nlI\. n ,.., 00) 28 - li>, Poznań. zd 918/1) nomocnl'k poszllkuJ'e posady. 
szenia M. Sz)'mkO'wiak. Twardo· fryzjerski pierwszorZl)dny - na " 
wo. poczta St~ze;w. z.d 91 737 ruchliw~j ulicy do sprzedan!a, - 78 mórg Wielki Gościniec Oferty Orędownik. poznań 

D \'.rowl1l.cJa. Ofgrty OrędO'wmk, - z inwentarzem. beo.: <Uu·gu. budyn- wyb6r majątk6w ziemskich, go· kolonialką salą urzarlzeniem, po- zd 1J1 969 
om I oz.nan 00 _9!:..,.26 _______ ki w dobrym stanie blieko mia· spodarstw k.aż~ej wielkości kup- koje gościnne,.: ogrodeIT\ . .yios<;e. Przedstawiciel 

czyn<zowy skład .. m ?:furowanej Goś· - kl· Ik sta od Niemca za cenę 21. 000 zł. na or!łz dZle,rz.awy poleca Rut- bez konkurenCJI. trzydzleścl mle- . "'1' ksze' 
Goślime 80 zł mieoiecznie blisko CIWeC O On1a ą Strau.s. Tra:emcslZno. n 41567 kowskl. PółWieJska 5. sięcznie wydzierżawiQ, Nowak'llat 37. zatrudniony kW 'b,.ę J 
l{ynku sprzedam. Fialkowski. - urządzeniem, pokoje gościnne, sa· zdg 92 016 i7 Poznań Skarbowa 1. d 22 i74 fabryce. wyrob~w cu '. 0peznan_y 
'''iktorowo. p()(,7,t a Zacharzyn. la, chlew, zabudowanie pierwsza- C ł . dokladnIe z klIentela w oznal.l-

_____ ....:.:--C:.::..::= ______ mi. wiosce sieoemset mieszkali. używaną. ok~ło i~O 000. trag:arze, Folwarczyk w.a. Zl~ ~la~orgow_e. zmiany. Ła8kaw.e zgloszen~a .U-
n 4i 547 rzędne, ogrOdem

l 
trzy mO'rgi zie· eg ę D d' ś . ISkiem i na Pomorzu pragnie 

Parcelę c6w bez kO'nkurencji. prywatne z (WIększe profllel. szyny kolejowe, 135 mO'rgowy. zabudowania pier- pszen~J. zytm:J. obSIane. CZęSCI~- pras~am rio ~uTlera Poznanskle-
przy dworcu kol. J"uboń sprze. powodu wyjazdu 5500,- wpłaty ('eglę szamotową. kantówkę. sza- wszorzędne. uroczo położony nad wem Il1Wenta.l z€)m. zabuc1owa.m~ go pod zdg 92109110 
dam kor~stnie. Gołehiewski. Ża. 1600. reRzta dziesięcioletnia spła- I~wkę. wszystko b. dol!rym ~ta- i.eziorem 28000.- wpłaty 2000U !lus;;wne, OhJęcle 400.-:- Wsy.dzlel- • 
bikowo. Puławskipg-o 12. ta sprzedam. Nowak, Poznali. ul. me sprzeda korzystme. Huta Rutkowski. Półwi('jska 5. zawlę· Nowak. Poznan, ~arh~- Obuwn1k 

zdg 91263.4 Skarbowa 1. d 22 772 Miedzi. Rudnicze zd 922541 zdg 92 0189 wa 1. c1227/3 z kartą rzem:eślniczą szuka po-
-----= Skład sarly lub prowadzen)e warszta.tu. 

Okazja kolo'nial'IlY. towarem. miesz.kaniem Oferty do OI'P,oown2:ka Poznan 
oom nowy piętrowy dwumieszka- w rynku małe miaste(7)ko do wy. zd 922/1 
niowy. ogrńrl (.1 aroC'inie) spif>s7.- dzierżawienia. Zgło~ze-nia Orę· 
na RPrzedaż 7000.- wplatv 5000. downi·k. Poznań zd 92147 Biuralista 
Rutkowski. Poznali. Półwiejska 5 ::..::.::...:=~:...:.==....::.::...::..::....=~--- szkołą handłową. znający książ-

zd 92021 T tl. L" _ Dzierżawy kowoŚć. korespondencję. piszą.cJ' 
!łro - 12.50 . Izawkl dla Łódź - 12.50 kOl1cert zyczell: 500 700 k' Of t maszyną półtora roku pracy m-

I~wlska". !l!~:'. roln.: 13.00 or- 14.57 ló(]zkie wiarlomości ,gieldowe: -. {ng[gj poszu u.Ję. ~r .. ~ stytudach finansowych, trzy la-OGÓLNOPOLSKI~ Willa 
5, ubikacyj. balkon. weranda. p6ł 
morgi ogrodu 8500.- wpłaty 5 
tys. Cza('horowski. Poznań. Rwię· 
ty Wojciech 30. zd 9200·1 

kle-stry 'l sohs~' - plyty: 15.15 15.15 n-leea,pomn;anv g-łoo Enrico ceną. I r o . ar nYI)l oPl~Oemd l?! ta samorządzie szuka ukończe-
Czwartek. 15 kwietnia. chór Dal1a (plyty): 15.35 życie Caruso (płyty): 15.~0 nO'wości tech_\RZyml warpnkaml do rę OWI1l- nia praktyki banku, kasie oszczę-

kult!l.ra.lne Pomorza:' lIi.40 wa-, nicene: 15.55 o wszystkim PO tro· ka. Poznan zd 91884 dności. ewtJ. przyjmie i~!I 9d-
6.30 audycje poral1ne: 11,30 rlaCJa na temat Palran:meg-.o -,-'iczku: 16.00 ··twory fortf.'oial)owe powieunia posade. Oferty Kurier 

Dora nek ookolny dia m!Qdzieży ol~ty:. 16.05 wnuk Kazlmle~a Beethovena (,płyty): 1,!i.35 arie 0- Poznański zrJg 90663 
Kupię ezkół oowsz.echnych. Tran&mi6ia Wlel'k!ego pa zamk" by d g-os·kl.m . perowe (płyty): 18.2a orkie."tra 

parcele w pobliżu tramwaju I b z Filharmoni: Wa,rszawskiei. -: felIe~on z Bydgoszczy: 16,35 Filharmonii 'Varszawekie.i (ply- •• Pielęgniarka • bona 
dworca. Of~rty Orędownik. pUo_ Wy,konawcy. ol'kiestra PQd dy· PIOsenki (~łyty .z ~ars..z8WY); ty): 18.35 ,poJl'ada.n'ka . .!!'osoorla,rcea POkO] skromna. z dobrymi ś\viadectw!l-
znań W 91 89:i _________ rekcją Jooefa Ozimińskiego. Jan ~1l,3~ m~!odle ludo~e I Plose!lkIll't.: .::p.ro~uktł: droblowe w kon· umeblowany, ciepła. zimna woda mi szuka posad~ do ~H'o;Iowlęcla 

Dworakows'ki - sk,rczypce: 11,57 zolmers~le - płyty. 22,25 tance srumCJI mIasta: 22.2" muzyka ta- także utrzymanie. jednemu - Oferty Kurier Poznanskl 

nowy 
wodu 
<;lam. 

Domek sy,gnał ceas": 12,03 lekka muczy- pIO'senkl - (płyb! za płytą). neczna IV wyk. ze-siPolu 'Vłarlys/a- dwom panom. Adres wskaże zdg 92 008 . 
pięć ubikacyj. ogrńd z po- k!ł włooka -. ~,y.k. koła mandoli- Lw6w _ 12,50 .. Doswiadcee- wa K;,raikowskjelro (tr. z .real. Orędownik, Gdynia. n 40 849 
wyjazdu do Francji sprze- nll"tÓ'w Po-!skleJ Y. M C. A. lPod nie polow,n w mnie 'ooym .UOSiPO- .. Roma w ŁodZI). 
Of O l 'k P dyr. Romana KOZika (IZ K.rako- d .. " rlJ~'k ~ ł d erty rpr owm. o~nań wal' 1240 dziennik południowy' a,~twle - poga al1 a. mo Y _

____ -=zd 91921 1- 00' '. d <. d: ,rolmk (z Wal'8lawy): 14.30 kon· 
a, wla .. omosel g~SPO arcze. cert życzell: 15.15 muzyka lek-

. ~ROP.oNUJEMY 
',,· LAMPOWICZOM 

Wychowawczy~i . 
mlO'rla początki francusklclN kill­
koletnia świadectwa s.z.uka prac_Y" 
wyjerlzie. Ofe-rty KUTler Poznan-

Dom 1~.20 .. Oh\\ !lk~ ,pytall -: audy- ka z plvt: lIi,30 Lwowskie wia· Dzier' w 
masywny 2 poko.je. II. roli przy c.la dl.a dZieCI .st~:r9zYch, .17,0? rloD;l.ości bieżące; 15,35 walce Jana za ę 
Stf;!S~ewie d,la emerrta 31100. - .. Wa,lka z ll:,ruzh<;a - d,lalo.~: ,StraUlSsa. - płyty: 15.55 .. Ką~ik 15.09 Praga Plyty. 15.45 ~~tOty~~r~d ~r:;~c1ela~aYr~~: 
Woźniak .Steszew. KO'sickiego W. 17,15 Lg,oacv Fe\t.ks DobreYli&kl. humoru" - W oprac. Feliksa Koeolltsw. - P/y tv . • poteJl1 kpn- ty Orędownik. Poznali zrl 91 497 

n 41568 6~kstet ~d.u.r 0g. 39 .na 2 skrlZY: Zandlera; 16 . .05 w dziecinnym po- cert po.pula!'ny. 16.10 DrOltwlch . ___ _ 
------' _.--. :~IE~C. ~1tÓ'~k~. ~ wI!>I!>?ceele ~ ,koju _ ,płyty: 16.35 fra~1H'nty - Koncf'rt or'- 16.2' Wrocław Mleczarnia 

KupIę kontrabaa, 17, .• 4/! .... ~Ią.zka ~an~1 oper Verdi'ego _ płyty; 18.25 G. - Rec. forte-o. 16.4~ Kolon!a -. 
rla~h6wczat'kę kanpiówka dob ........ ~p;lhal;a k" W(~lnlKe ato ~r).Anlt800nO Meyerbeer: uwert'ura .. Obóz '!la Muz.Yka. ta.nec.zl1a. 17.10 "'leden 6 uibikacy.i. b!'zkonkurencyjna. do· 

ski zdg 91864 ______ _ 

Wychowawczyni . 
młoda intelige,ntna -" refere~cJę 
:,zllka PDSarl)' mlod;;zyoeh .d,zlecI 
wi~kgzym domu - P()zn.amu. -
Las,ka we oferty do KUrIera Po­
znallskiego zrlg 91798 

• 'J'- vYlecu.A)re IZ WIC śl' ( I 8 5 p' k bra okoEca. komumkacia. czaraz stanie z płytami. Zgloszenia d k kl' 1810 r~e ,ąlSku' orko berI.) - .p yty; 1.3 - le5nl Wlosel1.n' w wy .. chóru. ó··· rl d . .. N 
Agenda Kuriera Poz,niuls;kieg-o.: ~ot!ie~~e ail1:o~~to~:' W: F. ~ p~ .. Wy'ch~rlźtwo polsk.ie IZ Am eor;l'k i 17.30 Budapeszt - Rec. śoiew. ~'aZkie}ar~~~ :#li:l~J:kli~~I~·14. o· Agronom 
Plemew. n 411 W5 W. (z Katowic): 18.15 ko.munilkat ": rI~1J.le ,o'rac .n1eoo~lle.::doś~I?- 18.00 Ko.lonia _ Koncert orko n 41524 starszy pan poszukuje pobyt\l na 

r ; ~ śnie-gowy (z Krrakowa): 18.17 wia' ·\\ych - odSZYt. 22.2" mUE~ka detej. 18.45 J,qksembllrll _ KOI1' •• • • wsi jako doradca fa<:howy l te;>-
6. OtENKI ·llom-ości I""nrtoowe: 18.50 po.l!'.3(hn- tanecroa na 'P'l'tach. CHt ŻYCZell radiosłuchacczek. DZ1erzawa • rzeznlctwo wnrzysz. Oferty Kuner Poznan-

O ski zdg 91 855 
•• ,.------,---- ka a·ktualna: 19!0 orYl!'ln~!ny Wilno - 12.1>0 z litewskich 1900 Szh tga t Z M urządzo.ne wedlu·g przepisów sa· 

Tea'tr 'YyO!>raznI: &luchow~sko spra w aktualnych (w jel1l. litew· di i' n " r .. - ~ .oper. e· nitarnych w jednym reku 45 lat Ekspedient dekorator Kawaler Maxa Wlt.t ,pt .. Cza,rn~ tull'~a- ,"kim): 13.00 mu.zl',ka 'Po,oula rna n O ~ - Mll"'~ ka lekka.. 19:1~, w pelnym biegu zapro\\ arl'zone • 
lat 27. posiada kolonialke Pozna- ny" (:z. ~TII" a): 19,4.0 arie i PI~- (-płyty): 15.15 Gig\!i jioiewa oio"rn. :?e~IID ... - .. Rl1le('z Q !l.Il1lo.~rl Ilzaraz dQ odstąpienia. Kro'l1lolic- pierwszorzędna. siła r~tyno~ank 
niu szuka panny najchętniej go- ŚI1i odŚPIewa Serg-lUsz Benom: ki filmowe (nłyty): 15.25 żye;e s~werc~ sym f. . Lrmlrra. 19.4~ ki. Rasz.ków. pow. Ostrów Wlkp. k~gl~\~ri ~fez~fendl~\ko;~za~~~~~ę;fa_ 
spodarską 3 tys. Cel matrymo· 20,00 muczvka lekka" wyk. orko kulturalne miaeta i 'ol'owincji: ' eden W- KleJnot' Madonny I n 41 ;).Y6 'atowe poszukuJ'e posady tylko w 
nialny. Oferty Orędownik. Po- wojl>kowp; ood dyr. kot. Mak"y· lii.30 codzienny orlcinek pr()zy: opera olf-Ferl'aqf'!!:ł! (tr. 7. OD. - ... k' 
znań zd 91902 Im.iliana r,hmiplewiclZ~ (cz .P?,~na· .. Dy~k olhmpijski". ,Dowieść Jarla Pan~tw.). 19.40 DroltWlch - I{on- Dzierżawy G::;~rl~ęgbo~j~y;;~~ ~~j~~~~~~s~~ 

.ma): 20,30 .. U Eskl.mosow .- Parado,\\,.,kieg-o (frll.lml-enty): 15.45 eert. majątków 1500.- mórg 600 morze lub 'Vołyl1. Oferty Kuner 
pogadanka: 20.45 d~lennuk wle- chwilka ",.p-ołeczna· 15.50 koncE'lrt 2O.t~ M<.machlum - .. 5inie-;'ka" mórg 350. 175. 140. 100. iO mor· Poznański zdg 91599 
czorny: 20,115 po.)rad.anka aktu al- 1I'0zr~wkowy .cpłrty): .16.35 pie-śni OP. Rlln",kl·Korsako<wa. Hamburll g~w.e. :ąutkowski. Poznań. Pól-
na: 21,00 qylwptk kom!)Q.zyto- Stan,sława 1 ionHls~kl w w!.'k. Le- - :\~IJ,zyko tanecena. 20.15 R. Ro· wleJgka ". zrl92014 

Maszyna rów P<J1f'kich". Stefan Bol~'nw okadii Ja~kold - Gąbszewiczowej, mallla - K(lnrert Pl'mf. pod dyr. •• 
do palenia kawy o pojemności do Poradowski" (z Poznal1ia). Wy- akoffioO Walen'tyna CZUchow9ka' Jora. 20.20 Settp1t~ -. Kon('ert PIekarnIa 
30 k'l f' P b t" l' konawcy: ?';dzilS'law Jahn.ke - ~ 18.26 .:Wipd,za a poż~·tf'k" - Wy~ e~mf. !!>'Od dvr. Hauga. P. Pari- ~k.lad. mie~zk.anie. rluża w.ie". ko· 
~ko Ik~ks:;:l ;; sWnitiemPaer~~: skrzv,pc(! Włady!'law W,tkowskl wiarl dy~kn"'rjny: 18.40 ut"'on' &Ien.- .. RenrJez,voll~ w HUkal~r:lehla .. d?!lerZnwa 40.- mleSleCZ: Potrzebna. 
trycznym i młynek elektrlc7.ny do - II ekrnypce. T~rleus~ &11lc - Gabr:ela Fa·ul" (,p/yty); 22.25 re"zcie" w wyk ork. r)'!!ali"kiei i me. o~JęC;le. 300.-. ~~ach0.r0wsln od 1:5. 4. kucharka !est~ur~cYJna, 
korzeni i cukru do sprzeaania. - altówka. pPIill'derltls, Danczow- tańceYll.llY (o-Ivty). dnetu fo.rtep. 20.30 Ko.engRw. - Poznan, SWlęlJY "ołclech 30. II:tÓl'a również pódeJm.uJc Się prac 
'Vi adom ość u adwokata Rosz. ~ki - wl<,lonczela. Alek .. ander. K(}ncert !'>v-m.f. pod dn. Perlea. zr 0200i> knchennych, TokarskI. Chorzow I 
kowskiego, Gdańska 23, O'd 5-7. Kar,packi - śoiew. Jan Rakow- KatOWIce - 12.50 . .Btamów" Wieża Fliffel - .. Goopoda Don • • Wolności 8. n 41560 

n 41383 "ki - viola d'amO're Władysław - 'po;g-.: 13.00 ,k(}ncerl /Życzeń: 13.!5 Ge~ia N6żka" OP. J..,pvarla. 20.50 . GOŚCmleC 
-----~~.:.;..:..:..:.------ ]łoczkowski - a,ko.m.P.: 21.45 .. W m.u~yka ,t:!-n~zna (ph'ly): 13 ... 8 Burlal'l's7.t - MuzykA cyga'lillb. ko.lomalka. salka. wieś dnża. Iw- Pomocnik 

Pijawki og-ród,ku wiedeńskim" - wy·k. wlado.m(J,~cl ;(lełrl?'~',,;:15:15 m;ul1ly·k:\ 20.55 Szto.kJ.o.lru - Konc. 6ymI. śC:lełna .. dl!ierżawa 50.- micsir:r'z- kl'a\\'ipcki potrz.ebny zaraz. Lu-
lekarskie zawsze świeże poleca K,ra·kowski Kwar'€'t Schramm!a: lekka (.płrty : 15.3a t';\YCle kllltnral- 2100 R .. me. obJęCIe 500.- Czachnl'Owski. cjan Czarnl'ów Poznal1ska 
Zakład Zoologiczny M. Kenig. dle śląska: 15.40 lUllzy,ka ,lekka i . I:' z:vm -:- ... :\roJ'ZP~tl" rha,m. Poznań, święty 'Vnjciech 30. . n'o. 4Ii i)..'5SfJ • 
Ł6dt, Nawrot 41 a. tel. 242·98. tal1ecena (p/y,ty): 16.35 oiosenki hLb IJny Ros";n·f'g-r;. Pratra - zrl !)2 001 -----::."':;:..::;:: . ..:..:.=-----

n 41380 - ,Dht, (z "'ar.!ltlR'WY): 18,25 P'O- K'!n('ert z urlz G. P;ali<:o,·"I{·ego • • I Potrzebna 
gadanka aktualna: 18.35 pa're lPio- (wlOlol1cz.). 21.3') Luk.semburll - Wydz1erzawię ,. . " . 

G d t Warszawr I (Raszyn) - 12,50 senek \\' wyk. chóru Eryana (!pły· Koncert sym!.. porl rJrr. Pen.i .. a. 10 mórg nowe zabudowani" za.- kol\leta lub d?aewczynll dO' drO?JU 
6 morgo~?eSEr~ys~;~i!"s~rzedam .Do.świarlczl'nia po,lowe w mniei- ty): 22.25 ~rkieatra Pawła Wh.iete- dSoI. J. M. D"rit' (fort.). 21.55 Bu- I'3Z Proinni('!l, letnigkow~ h·liskO~(lrtI1f~~VOM~O\$h~atJgiri0' poczta 

Franciszek Grenda, Pęckowo. po. <czym g-~porln !'St vn e" 'w.gadanka mana (p:łyty). apC8zt - Koncert o.rk. 0.0. Pozna!1i ll· \~rłascic!el Cip~lik, - . zrl 02212 . 
wiat Szamotuły. zd 91602 15.15 wlą~al1kn me-lodYl fl1mo- K k6 1250 d' dl 22.00 Szto.kholm - Pł~'t)'. 22.10 ObOl'lllkl. PlłRudsklego 15. 

Skład 
kolonialny bardzo ko.rzystnie 
sprZE'dam zaraz. Adres Oredow· 
nik Pc:rnal'i w 91 815 

wych - "':rtv' 16,0f' s.krl1lynka d : l!, .r'~-k· . '14 oonu YCJa a P. PariRien - Konr('l·t k"'artc- zd 92049 UCZ • 
o"'ńlnn: 16.15 ż~cip kulturalne Z.I'CI \\ 1'., 1(,~1. • ..mu:zy,ka 0.- tu /i:aksofoni.9tów. 22.20 Wiedeń .. ~n .. 
,,101;(',: 16.3~ ,oiosenki - plrt)·; ,ppro\\a. (oł)'t'\')~ !5.1.~ koncf.';t.:p?- _ Melodie auPtn'jackie. I[~ ~ .kraw.le!."~I. z t:J:O'\YJn_CJJ J:!otr_?!el:my. 
18..25 muzyka lekka (ph-tv)' 2225,pula rn l (płyt.). 16.00 ch\\ .lka -00 K . 22. ZGUBY _\. ,-lłe'Ckl. mIstrz k,ra\\leckl, Po-

mUCZ"3 taneCltna - 1) yty. ..'~'aIClZ z pOl'l1o!!'r~fra"!: 16.31i :mf>.,neCl<f!a. Frankfu"t - Muzyka zd 9"2141-5 
C. k . 'ł" , Ispo/eczna. 16.01i odczyt pt.:~· OOnllt!!w. - :\rUD:~kn ta· - znań, ul. Sz!"wska lej. m. 6. 

WaMzawa II (MOKOt6",,) - lodie operetkow~ (płvly): 18.25 \\':;pń,cz~~na: ut WDr" Frenckl1era Leszek Witasik 
Sprzedam 13,10 .. MGzyb PO'I~ka w intel" tryl:mna r%rlych :muzyków; \\.:\,- nnd. rl.Y!'. knm!,oz:\'lora. 23.20 u('zpń III kI. szkoły powS'f'ch. Bednarz 

100 m6rlf gospodarz.spiE'l'znip .• - nret~r.ii obcych" (płyty): 14,30lkonawc~': Ha.I\na se\\'arCf>nbe.r.<r'jDrOltw,rh - S()1J~c!. n!'j im .. Stas:::ica Ki!'lcach 'z!!'\!· I!"ps'zy fa('h()\\if'c może się 'Lgło-
ZltłOSZemR Oredowmk. Poznan mUH,ka rozrywkO'wa - I>I:rty: Cl!:ernr ({ortePllln): 22.26 muzyka 24.00 Frankfurt i Sztntllart - hIt legItymaCJę szkolną nr. 66, I;:i ć. Jan Guć, 1'O'1)nal1. Marce-Iego 

.zd 91923 23.00 muzy'ka tanecena - ~łyty. taneczna (płyty). Koncert symf. kt6rą unieważnia się. IMoUego 8. 'Ld'g 92 '!f1J6n 

o (TłO szenia l·lamowy mllimetr lub jego roleJ.;~e kOISztuje.: w zwyczajnych na 03tr?nle 6.ł.aI?-0wej 15 groszy. na Bt:O'nie. redakcyjnej (4-!aroowel) a) przy końcu części 
"" redakCyjnej 30 grOlSzy. h) na 6trolUe czwartej 50 groezy, e) na strome drugiej 60 groezy. d) na strome WIadomOŚCi lokalnych 1- zł Drobne ° łu8zenia 

(najwytej 100 &łów, w tym 5 nagłÓWkowych) "lowo na~łówkowe druki~m tłustym, 15 groszy. katde dalsze słowo 10 groezy. Ogloezenia większe wŚród drobnYCh p~Zynaiąc 
~ II!It,,:tniej 6~ronr, l·lamowy Il?-ilimetr 30 groszy. Ollloe~eni':l skoroP!iko~ane, z za6trzeteni~ro miejsca - od pOBzc~e/Zólnego wypadku 20% nadwytki. Ogłoszenia do bie.tą.c~go 
wydama przyjmUjemy ~o ~OdZlDY .10,~. a do w:yda~ medzJelny.ch l śWla,tecznych do godzmy 9,4.5 !ano. OgllJ~ZeDl.a z poza .Wielkopolski przyjmujemy do wydań bietących 
do godz. 10, do wydań rued.zlelnycb I śWIs,tecznyc;l d!ll& po p.rze~mego do /1:odz. 18. Za błędy drukarskie. które me znle kształcRJą. treści ogl06zenia. admin:stracja nie odpowiada 

Ogłoszenia przY}mu]&my tylko za oplata, gotówks, z góry. Konto w P. ~{, O. nr. 200 H9. . 
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20) s6bie, że ta cudna istota, z poętyczną ukrytą w rogu pokoju. Siedziała przy 
Alboż się nie zemściłeś zawcza- duszą i nieporównaną pięknością, mu- - fortepianie: a ręce jej zwieszały się 

su? - zapytał Gerald uśmiechając się si kiedyś tak jak ja czuć wulkan za- bezwładnie na klawiaturze. Nie moż­
pogardliwie. - Zniosłeś swoje upoko- zdrości w sercu. Choć mnie nienawi- na było sobie wyobrazić takiego 'lni­
rzenie nie jak człowiek, ale jak szatan. dzi, ja będę jej przeznaczeniem. Choć szczenia. Posłyszawszy ruch wstała, 
Któż zmusił signorę Firmiani do od- jestem tylko n~dznym prochem u jej aby powitać Geralda, jak zwykle, lecz 
wiedzenia Oskara, śpiewania mu naj- stópek, ja wpłynę na jeJ życie. Byłem ujrzawszy koło niego Francuza, z 
piękniejszych aryj i oplątania go w w rozpacz~'. Tak, Geraldzie, czekałem krzykiem rzuciła się w objęcia brata. 
swe niegodne sieci, jeżeli nie ty? Jak dzień za dniem, miesiąc za miesiącem. Widok Julii był niezmiernie smutny. 
widzisz, jestem dobrze pOinformowany. Ta myśl tylko utrzymywała mnie przy Znać było na niej brak sił, znużenie 

Lepelletier palił spokojnie cygaro, życiu. Pogardziła mną! Nie za to żal i wycieńczenie, spowodowane bezsen­
odrzucił je dopiero teraz chcąc wy- czułem, że mnie nie kochała, ale, że nymi nocami i rozpaczą. 
tłumaczyć się z uczynionego mu za- uważała moje uczucie i zazdrość za Choć tak zmieniona, dziwny urok 
rzutu. Gerald mówił dalej: obrazę. Tego jej nigdy nie przebaczę miała dla Francuza, który oczu od 

- Tak uczyniłeś, fałszywy przy- i za to .fą i was do tego stanu dopro- niej nie odrywał. Wszak, gdybY nie 
jacielu, człowieku bez litości i serca, wadziłem. on, byłaby dziś żoną Oskara de Ber­
nieszlachetny przeciwniku, chociaż - Miałem nadzieję - rzekł Gerald Iioz. Gdyby nie on, wspierałaby ··swą 
wiedziałeś, że to ją zabije. Robiłeś, co chłodno, choć z ogniem w źrenicach - ciemnę. głowę na piersi, która teraz, 
mogłeś, aby go doprowadzić do rozko- że Julia umrze, zanim zechcesz ją zo- przebita, skrwawiona, martwa., tam 
chania się w tej artystce: przyznał to baczyć. pod ziemią. leży. Nie można być długo 
sam konając. Były to ostatnie jego - Dobrze swój plan przeprowadzi- świadkiem tak okropnej boleści; Le-
słowa, a umierający nie kłamię.. łeś, ale się nie udało. Chciałeś mnie pelletier uczuł się sktuszony i znęka-

- "Vszystlw jest dozwolone na oszukać, ale ja odkryłem prawdę i zo- ny. Duszno mu było, oczy się za-
wojnie i w miłości - rzekł Francuz baczę Julię chociażby zaraz. szkliły. ' 
popijając wino. - :Miałem tylko tę - Stałeś się bogaty - rzekł Gerald - Czy poznaje mnie pani? - wy-
drogę przed sobą i trafiłem nią do uciekając się do ostatniej prośby - ję.kał wreszcie zbliżając się do chorej. 
celu. ciesz się z nowo spadającego na cię - 0, tak! - odparła Julia, która o 

- A więc czegóż ci więcej potrze- szczęścia, niech cię ono zadowoli, a wszystkim wiedziała, patrząc śmiało 
ba? Wiemy dobrze, że tobie to wszyst- zostaw w spokoju tych, których życie w oczy swego gnębiciela - poznaję 
ko zawdzięczamy, a czyż mam wyli. złamałeś. cię, bo jesteś szatanem, ktÓry żyje 
czać dobrodziejstwa, Jakich od nas - Nie mogę się z twego punktu rozpaczę. innych. - Zakryła oczy rę­
doznałeś? Ojciec dopomagał ci niejed- na rzeczy zapatrywać; postanowiłem koma i drżała całym ciałem wspiera­
nokrotnie, gdy byłeś ubogi i nie mia- sobie ją zobacz)rć i tak być musi. Masz jąc się na Geraldzie. - Mam tylko 
łeś do kogo się udać w potrzebie. Mat- rację: jestem bogaty, ale cóż z tego? prawo nienawidzieć cię za wszystko, 
ka moja, najlepsza osoba, była dla Stało się to niespodzianym wypad- co zrobiłeś, i powiedzieć ci, że niedłu­
ciebie życzliwę. i przyjmowała cię kiem. Jakiś stary głupiec, kt6ry mnie go cieszyć się będziesz swą zemstą, bo 
przez długie lata naj serdeczniej w nigdy znać nie chciał, pokłócił się ze ja już umieram. Po co przyprowadzi­
swym domu. Cóżeśmy winni, że poko- swymi najbliższymi i na złość im mnie łeś tu tego człowieka, Geraldzie? 
chałeś bez wzajemności Julię? Powia- wszystko zapisał. Sam nie byłbym ni- - Julio! - rzekł Lepelletier wcię.ż 
dasz, że od tego czasu jesteś nieszczę- gdy zdolny do zrobienia fortuny, nie z tym szat.ańskim uśmieszkiem, w 
śliwy i złamany. Ale któż jest tego jestem stworzony na I{rezusa. którym się przebijała i zawiść i miłość 
przyczyną? Odrzucono cię nie dlate- Gerald przeszedł przez pokój 1 i złość. - Czy pamiętasz, jak mówiłem 
go, że byłeś biedny, ale dla twych za- zbliżył się do Francuza. ci, że moja odrzucona miłość nieszczę­
sad i charakteru. Teraz jesteś bogaty, - Bę,dź wspaniałomyślny - rzekł ście ci przyniesie. Siedzieliśmy wtedy 
a nie dałbym ci siostry dlatego, żeś - oprzyj się swemu życz.!IDiu, nie w altance, przy blasku południowego 
nędznik! dręcz nas Więcej i pozwól jej umrzeć słońca, a ty ·mi głośno jakieś poezje 

Gerald uniósł się aż do wściekło- w spokojU. •• . czytałaś. Pro'sifem; braga.łem-o~·ntt5§ć· 
ści, oczy jego błyszczały, jak żalezo Kre,v falą uderżyła. do głowy Le- i wsyółczucię.·Mówilem, że kocham 
rozpalone, w które młot uderza. pelletiera. cię tak, iż zdolny jestem w razie od-

- Gdy moja siostra została narze- - Nie! Geraldzia nie! Czyżbym mowy zrobić coś strasznego. Pragną-
czoną twego kuzyna i dzień ślubu był miał się wyrzec najlepszej cząstki mej łem jednego życzliwego słówka, ' u­
nawet naznaczony, użyłeś całego swe- zemsty? Zobaczę ją dzisiaj jeszcze. śmiechu, ' spojrzenia:. Ale cóż ciebie, 
go szatańskiego wpływu, aby jej - A więc dobrze - rzekł Gerald - bogatą pannę, mogła obchodzić ' roz­
szczęście zniweczyć i opętać słabego zobaczysz ją, ale... , pacz biednego, odrzuconego człowie­
młodzieńca. Śledziłeś tę sprawę jak - A więc prowadź mnie do niej - ka? Nie zwracałaś uwagi na grożące 
gracz w karty. Tylko, że w tej grze wołał Francuz. - 0, moja miłości! 0, ci niebezpieczeństwo, śmiałaś się z 
stawka była wysoka - stanowiła ją mój aniele! Czyż bardzo zmienioną niego i grób sobie sama zgotowałaś. 
dusza ludzka. Znałeś naturę poctycz- cię znajdę? Bez uśmiechu na niepo- Tak, Julio! Miłość moja była z tych, 
ną, idealnę. Julii, wiedziałeś, jak była równanych ustach! Bez połysku w co zdolne są popchnę,ć do zbrodni, do 
wrażli~~rą, jak kochać umiała. Odbija- przecudnych oczach! - Czułe jego l morderstwa; mógłbym cię wtedy za­
ło się to w jej oczach, tak wyrazistych, słowa bardziej drażniły Geralda, niż bić, a potem całować twoje zimne 
że w nich, jak w otwartej książce, uprzednie pogróżki. 
można było czytać i postąpiłeś nik- - Zaczekaj I - r7.Ckł widząc, że 
czemnie wiedzę.c, że to ją dotknie naj- Francuz już się do chorej wybiera. 
głębiej. - Muszę doczekać mego tryumfu; 

- Teraz na zakończenie - mówił zapracowałem sobie na11. 
dalej Gerald. - Julia jest chora na - Podły! - syknął do siebie przez 
umyśle. Nie mogę powiedzieć, żeby zęby kapitan. - Ostrzegam cię jednak, 
była wariatką, bo miewa chwile przy- mój panie, że jeżeli masz ochotę po­
tomne. \V każdym razie jest złamana. wtarzać twoje Wizyty i postępować w 
i nieszczęśliwa, a Oskar nie żyje. To podobny sposób, to ja potrafię też od­
wszystko twoje dzieło! De Berlioz po- kryć twoją przeszłość i wykazać two­
stąpił wprawdzie nieszlachetnie, ale je 2brodnie. Zapomniałeś, że już dwa. 
nie był tchórzem, mogę mu to sam razy byłeś odrzucony na. balotowaniu 
przyznać; bo gdy go w twarz uderzy- w West-Endskim klubie. Widać, na 
łem, był już gotów do walki ze mnę. to zasługiwałeś. Podróże twoje za gra­
i do zapłacenia krwią za wyrządzanI) nicę urwały się też bardzo prędko z 
mi krzywdę. Pojedynek. był nieodzow- niewiadomego dla innyCh, ale mnie 
ny, biliśmy się i Bóg moją rękI) ukarał dobrze znanego powodu. Gdy byłem w 
winnego. \V chwili śmierci żałował Monachium przeszłego roku, znalezio­
swego postępku i przepraszał. Natu- no na schodach tajemniczo zamol'c1o­
rai nie, dawno już mu przebaczyłem. waną. kobietę i wszyscy dobrze wie­
Ale jak śmiesz bywać w tym domu dzieli, że byłeś Jej kochankiem. Czy 
ty! Ty, który tego wszystkiego jesteś teraz prz)'pominasz gobie, w jaki spo­
przyczynę. i chcieć widzieć biedną, u- sób to miasto opuściłeś? 
mierającą dziewczynę?! - Czas tylko tracimy napl'óżno -

usta jej poruszały się, ale nic nie wy­
rzekła. 
. Myślał, że słowa jego, jak zatrute 
strzały, przeszyję, jej serce; ale ona 
słuchała go obojętnie: była zbyt słabą, 
aby cierpieć więcej. 

- Spiskowałem przeciwko. tobie -: 
mówił dalej - ' i trzymałem Clę w me) 
mocy, Zabiłem twoje serce i duszę, ~ 
wyobrażałem sobie twą rozpacz, łzy L 

zwątpienie. Byłabyś może sławną. ko­
bietą, poetl<ą, autorką. Nie ch~iałe~ 
tego wszystkiego, pragnąłem Clę Wl-, 

dzieć ofiarą. Alboż to nio dobra zem­
sta·? Teraz dosyć. 

Julia wysunęła się z objęć brata, 
ożywiona nienaturalną silę" podniosła, 
się i podeszła do Francuza nie powol­
nym, zwykłym, ale szybkim i elasty­
cznym krokiem. Lepelletier stał u 0-
kna z założonymi rękoma; op~ła mu. 
drobną rączkę na ramieniu, a on caf y 

, wstrzę,sł się od tego lekkiego dotknię-
cia, usta mu drżały.. ~ , : j 

- I jesteś teraz zidówolony ....... : 
szepnęła z cicha, swym srebrzystym, 
tęsknym głosem. - Uczyniło cię to 
szczęśliwym? Ach! nie, nie! ',Widzę 
twój głęboki smutek i gorzkie wyrzu­
ty sumienia. Czy pamiętasz, jak by­
liśmy troskliwi o ciebie, gdy chorowa­
łeś u nas po tym strasznym upadku 1, 
J ak starannie przyciemnialiśmy świa.. 
tło, by twych znużonych oczu nie ra­
ziło? Jak ci całymi dniami czytyw~ 
łam głośno, i świeże kwiaty co dzien 
przynosiłam. Ty mi za to czerwoną. 
różę przyniołeś*) - dodała, wskazu­
jąc na pół rozwinięty pączek, ofiaro­
wany Francuzowi przez Nelly. 

- Byłaś moim bóstwem - za.wo­
łał namiętnie. - O, nieba! Czy podo­
bna tak kochać, jak ja kochałem! 

- Jeżeli masz trochę litości w ser .. 
cu, zastanów się nad sobą. A :teraz, 
gerą1dzle,_ nje męczcie mnie dłużeJ.: 

-J esteńl 2llużoną i mUSEę - Odpoczą.ć. 

Gerald zbliżył się do riiej~ lecz le-: 
dwie zdołał chwycić ją w objęcia, te 
stłumionym ókrzykiem wyciągnęła rę­
ce i upadła zemdlona. 

- Odejdź! - rzekI Gerald z cicha.. 
- MUSimy ją uspokoić, inaczej umrze. 

Lepelletier spodziewał się krzyku. 
furii, szalel'istwa. Zdziwiło go więc i 
zawstydziło spokojne, pełne godnoścl~ 
zachowanie się chorego dziewczęcia. 

- Czyż nie jesteś jeszcze zadowo­
lony - zapytał Gerald, drzwi mu ska­
zując. - Idźl Każda złość, nawet two-

Lepelletier zaśmiał się sucho. odrzekł Lep ell eti er, blady jak ściana, 
_ Ty postąpiłeś po waszemu, po wzruszając ramionami. - Pleciesz od 

angielsku - rzekł podchodząc z cicha rzeczy. Idźmy lepiej do pokoju, w któ­
ku Geraldowi, - ja zaś nie, bo nie rym Julia· płacze. 

Ze stłumionym okrzykiem wycią gnęła ręce i upadła zetn:dlona. 
usta, zlodowaciałymi rękoma obję,ć ja, musi mieć pewne granice. 
twoją. szyję i tak umrzeć z tobą ra- F.rancu.z zbliżył się do drzwi, postał 

chciałem. Postanowiłem zgnieść was Gerald nie Odpowiedział ani Rlowa, 
wszystkich. Jej cierpienie jest moim tylko wszedł w długi, ciemny kory­
tryumfem. Prz~'siągłem, że będzie zno- ł tarz, prowadzący do obitych starannie 
sit szalone męki, takie, jakie ja zno- drzwi. Przestrach jakiś i wzruszellie . 
!>iłem. Czyż miałem pOZWOlić na to, ogarniały Francuza. Im bliżej był 
aby żyła i była szczęśliwa, gdy ja wejścia do lewego skrzydła pałacu, 
będę konać z boleści? Spotykała mnie bladł coraz bardziej. Przeszli tak w 
wszędzie na świecie nienawiść, ironia. milczeniu galerię obrazów i zwrócili 
Chciałem się zemŚCIĆ. Walczyłem, bo na prawo, gdzie w ścianie były ukry-
to byla wojna ze światem całym. te drzwi. 

- Jesteś nędznikiem, podłym n~dz- Gerald otworzył je z cicha i wszedł 
nikiem! do pokoju. 

- Znowu się unosisz, a przecież - Masz, oto twoje azlelo - szepnąl 
to było naturalne uczucie. Mówiłem wskazując mu bLało ubranę, postać, 

zem. h lk 1 c W1 ę llleZl ecydowany, 'wreszcie wy-
-:- Geralc1zie, oszczędź mi tej przy- sz~dł, przymykając je ·za sobą i już 

krości! - rz€kła Julia błagalnie. mlał oddać się ogarniaję.cemugo 
Francuz odzywał się wciąż syczą- wzruszeniu i wybuchnąć .· długo· po-

cym, przytłumionym głosem: wstrzymywanym płaczem, gdy uJl'żał 
- Nie ceniłaś mej miłości, bo i na przez okno Edmunda Branscombe, sy­

cóż byś cenić ją miała? I oto zapłata. na Laury, zbliżaję.cego się do pałacu 
Jestem człowiekiem, lubiącym osta- kasztanową aleją. . 
teczności; zemsta była mym życiem ------
i radością. Sąclziłaś, że mówię tylko .). W Anglii jest przekonanie, ze wrę­
tak sobie, gdy przysięgałem, że niczy- CZOnIe czerwonej róży oznajmia śmierć 
ją żonę. nie bęclziesz, jeżeli nie chcesz ukochanego lub UkOChanej. Sama róża 
bvć mOJ·ę.. A .J·a dotrz'.'małem slo,,'a l. czerwona jest symbolem śmierci gwaltow. 

J ., . nej, mordu, zabójstwa. 
Patl'zała na niego ze zdziwieniem, (CifJ.g dalszy nastąpi) 
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Woina powietrzna w średniowieczu - Nic nowego pod słońcem 

'W Lisbońskim muzeum sztuki oglądać 
można obraz z epoki średmowiecza, l'rzed- I 
stawiający pole walki, !lad którym wy"lo- I 
ko w chmurach unoszą Gil"< dwie maszyDy, 
piekielną snać poruszane moc!:1,. W dzi· 
wnych maszynach siedzi dwóch rycerzy, 
godzących w siebie kOIJiaml. 

Czyżby malarz ~atyckieE,(, okresu 

przeczuł na 500 lat przed naszą erą 
rozwój broni lotniczej! 

Takby z pozoru s~dzić należało. A je­
dnak pamiętać nal~ży o tym, że najwięk­
sza nawet fantazja ni:! zct ,)ła cddać w ry­
sunku czegoś, coby nie miała :;'WI'go cdpo­
wiednika w rzeczywl3biści. Czyżby więc 

w średniowieczu istniały latające 
maszyny, do walk powietrznych 

Posłuchajmy co mówią J tym współ­
cześni. 

Znany kronikarz angi~lski Gerwazy 
Tillbury opisuje, że w r"l<tl pailskim 1200 
nad jedną z m;~Js(, JWUści angielskich po­
jawiła się "m<J. 'hina powietrzna" ktl~ra o­
siadła na placu fll'ZI'U kOśclUłl~m. 

Opowieści o przeddwnvcl1 latalących 
malizvuach. 

pojawiają się co pewien czas w relacjach 
ówczesnych ObI-.!7yświatów, a z roku 1489 
pochodzi stras.,burski d':"zewnryt, ukazu­
jący nam rysunek lakip-j mlichlny. Fanta­
zja artysty ukazuj.;> D:lffi łódź ielllującą w 
chmurach. To niewlltpliwie należy do 
fantazji. Rzeczywistym jest tu tylko 
kształt łodzi i żagli z żywiołu wodnego 
przetransportowanych w sferę E'tcryczną. 
Natomiast obraz ma[<trza lisbllńskiegc ma 
w sobie coś z rzecz;ywi;Jt~j rzeczywistoEci. 
Jedna maszyna, po bliższym przyjrzeniu 
się ma 

kształty ptaka. z którego buchają 
płomienie. 

Oddajmy znów głos kronikarzowi. W 
"Cosmographe", Sebastiana l\Iuenstera, 
czytamy opowieść o pewnym średniowie­
cznym królu duńskim, który nie mogąc 
zdobyć obleganego miasta, puścił na nie 
chmarę gołębi, do których przywiązał pło­
nące szmaty. Przerażone ptaki osiadły na 
dachach drewnianego grodu wzniecając 
pożar, który obrócił miasto w perzynę. 

Olaf Magnus w swym dziele o naro­
dach nordyckich, a później Jaques Len­
fant w opisie husyckich wojen, mówią 

o płonących ptakach, kł6re puszczane 
na sioła i grody. w popiół je obracając. 

Ba, w roku 1584 ukazało się, w języku 
niemieckim dzieło metodyczne o niszcze­
niu grodów i zamków obronnych, przy 
pomocy "ognistych ptaków". Latający 
smok, buchający płomieniami, przybrał po­
stać realną. Autor wspomnianego dzieła 
o "skutecznym walki sposobie", radzi 
przy zdobywaniu opornych grodów 
schwytać gołębia w grodzie obleganym 
zadomowionego, przywiązać mu na plecy 
pOdłużny woreczek napełniony prochem, 
do woreczka niech prowadzi dobrze wy­
suszony lont, który podpalić należy i 
ptaka puścić. Poleci on niechybnie do 
grodu, gdzie łacno pożar wznieci. 

Niewinnego gołębia zamieniono w 
żywy pocisk. spełniający rolę 
lotniczych bomb zapalających. 

Ale kiedy mówimy obroni lotniczej w 
średniowieczu - to przede wszystkim 
mamy na myśli owe "smoki ogniste", wy­
myślone ku porażeniu przeciwników. Z 

PŁASZCZ KORONACYJNY 
KROLA ANGLII 

PJas7.rz. który wiLl7.imy na fotografii po­
wyższej, USZ):ty zostal przed 116 laty .dla 
króla Jerzego IV. 12 maja rb. wdZieje 
;W'ltIpanialy ten płaszcz król Jerzy VI pod-

"ae kQr9n~ 

teg okresu zachowało SI'ę dzieło B ellI' - I napełniano jakąś dymiącą i cuchną~ 
fortis", w którym podano lót któ f .., o " I Kadłub potwora budowano z uszty- strasznI' e materI'", "Smoki" te puszcza-

wmonego p na, re ormowano w no w górę, sposobem, kilka ~eków pó-< 
szczegółowy opis takiego "smoka". kształt ryby lub węża. Srodek kadłuba miej zastosowanym przez braCI Montgoł-

4I!!!!!!!III!~!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!~~!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!!!!!!!III!~~=-!"'_~~. ~_~_~ __ ~~~~~~::- fierów, do puszczenia pierwszego baloz. 
- -,=._",...,..........~ kulistego. Widok "smrodliwych, dymi..­

eych potworów" unoszących się nad 
wojskiem tatarskim wzbudzał w chrze­
ścijańskich, w ciężkie zbroje zakutych ry­
cerzach zabobonny lęk i trwogę. 

.Wynalazek bomby lotniczej 

jest dziełem nadwornego kapelana ~ 
lów angielskich Edwarda II i III. W01C?­
wniczy ksiądz niezły widać tak~yk, OPI­
sał w dwóch dziełach traktUJących e 
sztuce wojennej, a wydanych między 1326 
i 30 "machinę latającą", podobną do ,,0-
gnistego smoka", pod kadłubem którego 
zalecał umieszczać bombę, zaopatrzoną w 
płonący lont. VoI dziele "De secretis .Be­
cretorum Aristotilis" (o arystotelowsklch 
tajnikaCh), znajduje się 

rysunek przedstawiaJącyobleganą 
. twierdzę, 

P02AR N A MORZU 

nad którą, przytrzymywany na długiej li­
nie, unosi się: "smok" puszczony przez o­
blegaj!:1,cych. Pod kadłubem widnieje wy­
raźnie bomba z zapalonym lontem. 

W poblitu Filadelfii, na wodach amerykal'i.skich, wybuch! groźny. po~ar 1:1a I?o: 
kładzie wielkiej łodzi transportowej. Zapaliły się mianowicie dwa WIelkIe zbIOrmkI 

z ropą. Pożar ugasił po kilkugo dzinnej wkcji statek strażniczy. 

Stanowczo nie ma nic nowego pod 
słońcem. 

Coraz mniej miliarderów w Ameryce 
Nowe ustawy podatkowe i spadkowe dają im się we znaki 

W roku rekordowym amerykańskiej 
"prosperity" (dobrobytu) jakim był rok 
1929, nalie'zono ~ Stanach Zjednoczonych 
Ameryki Północnej nie mniej jak 43 tys. 
milionerów dolarowych. W ciągu 3 następ­
nych lat liczba ich 

spadła już do 19 tys. 

Liczba bogaczy, któJ:ych dochód roczny 
przekraczał milion dolarów, spadła w tym 
czasie z 513 do 149. A w rolm 1931 był w 
Nowym Jorku tylko jeden człowiek, mają­
cy przeszło milion dolarów rocznego docho­
du, stary John D. Rockefeller. W roku 1933 
było w Stanach już tylko 33 ludzi, maja,­
cych ponad milion dolarów dochodu rocz­
nego. 

Nowe podatki. 

Największy majątek znajduje się dzi­
siaj jeszcze 

król żelaza, słall, węgla I aluminium, 
Andrew Mellon, 

w rodzinie Rockefellerów. który niedawno temu podarował państwu 
swoje zbiory obrazów wartości 40 milio­

W roku 1929 szacowano go na jeden mi- nów dolarów. W dalszym szeregu bogaczy 
liard dolarów, nie licz~c 557 milionów do- amerykańskich idzie rodzina Vanderbil­
larów, które rodzina ta ufundowała dla dów, John Pierpont Morgan, bankier woj­
c~lów . naukow~ch .i humanitarnych, Dru- ny światowej, dalej Gould, właściciel li-cz-
gIe mIejSCe zajmuJe nych kopalń, król domów towarowych 

majątek Fordów, Woolwort i król gazet Hea~t, kt!>ry wł~-
. . . . . da 39 periodykami o nakładZIe 8 I pól ml< 

Ojca i syna, F~rd zatr1!-dm~ dZlBI!1J ponad liona egzemplarzy. 
100 tys. robo~mków dZIenn!e, a glg~ntYCZ-1 Dla nich wszystkich jednakte na.stały 
ne zakłady Jego w DetrOIt potrafIą ",:y- ciężkie czasy wskutek nowych amerykań .. 
tworzyć ~a ~o1?ę 4 do 5 tys. samochodowo skich ustaw podatkowych i spadkOWYCh. 
Po FordZIe IdZIe ~ (WiP) 

jakie zaprowadził Roosevelt zaciążyły 0- Z BOMBAMI NA "FAKIRA . Z IPI" 
gromnie na bogaczach amerykańskich, 
którzy, jakby się zdawać mogło, szybciej 
wymierają niż Indianie i bawoły. Zna­
miennym jest, że w Hollywood nie ma ani 
jednego milionera dochodowego. Okolicz­
ność ta prostuje także 

przesadne wieści o fantastycznych 
gażach 

jakie rzekomo pobieraj a, gwiazdy filmowe. 
Nie znaczy to oczywiście, żeby gaże ich by­
ły skromne. O Greci.:l Garbo staty,styka 
milczy, ale sławna May West zarabia 
bądź jak bądź bUsko pół miliona dolarów 
rocznie. Z tego podobno 240 tys. połknął 
fj,skus państwowy, a 70 tys. stanowy. 0-
czywiś-cie gwiazdy filmowe 

niechętnie płacą tak olbrzymie podatld, 

a niektóre z nich groziły nawet, że prze­
ni()Są się na Florydę albo nawet do Eu­
ropy. 

Kiriszitan 
Jeszcze przed 70 laty nie było bez­

piecznie dla Japończyka przyznać s~ę, ż.e 
jest "kiriszitan", to znaczy chrzeŚCIJanI­
nem. Mimo to chrześcijanie, a przedt> 
wszystkim katolicy, sa, w Japonii już od 
300 lat. Wszak w roku 1591 już misjo­
narze jezuiccy mogli z radością donieść 
do Riymu, że mają tam 200 kościołów 
i 150000 nawróconych Japończyków. Nie­
stety, już w roku 1597 zaczęło się okrut­
ne prześladowanie chrześcijan w Japonii 
i trwało długie, długie lata. Mimo stra­
szliwych prześladowań chrześcijaństwo 
nie wygasło. Nie brak dziś w Japonii ro­
dzin, w których żyją tradycje katolickie 
od trzech wieków, w których jal{ skarby 
bezcenne przechowuje się święte obrazy, 
modlitewniki katolicIde sprzed kilku 
wieków. Niezwykle barwnie opowiada o 
tym piękny, bogato ilustrowany felieton 
w ostatnim (16) numerze "Jlustracji Pol­
skiej", który przynosi jak zawsze treść 
nadzwyczaj bogatą i urozmaicon!:1,. "Złota 
Róża" dla królowej włoskiej, Ocalona ba­
zylika wileńska, Osierocony tron cygań­
ski, wesołe rysunki "Wiosna", Pancerniki 
w powietrzu - oto kilka tytułów z tego 
numeru. Największą sensację wzbudziła 
w szerokich kołach czytelników rewela­
cyjna powieść o Marii Skłodowskiej i jej 
odkryciu pt. "Radium". W numerze 16 
ukazał się drugi odcinek, 

Bezpłatne numery olmzowe wysyła na 
t.&danie administ,racia.w P.~znani~ 'VI. 
Marcin 7" 

~ 

~<I; 

.rak doniosły depesze, oddziały zbuntowane "fakira z Ipi" zaatakowały na drodze 
z Manzai do Wana transport samochodów angielskich, przy czym zabitych zo­
stało 25 żołnierzy i 6 oficerów, a rannych 40 żołnierzy i 5 oficerów. Oddziały zbun­
towane przekraczają podobno 10.000 ludzi. Na zdjęciu widzimy patrole wojsk indyj-

skich, które siecią ogniową zamknęły dolinę górską. 

Wille z ziarn bawełny 
Ziarna bawełny po~ytec~nym surowcem dla przemyslu 

Do niedawna jeszcze zutyikowano tylko 
włókno bawełny, a ziarno, które stanowi 
dwie trzecie wagi całej rośliny, odrzucano 
jako bezużyteczne i wykazujące szkodoJiwe 
właściwości. Więkosza bowiem ilość ziarn 
bawelnianych, pozostawiona na ziemi na­
W&t krótki czas, zdoJała ja, wyjalowić. Nie 
lIlaJeży się przeto dziwić, że ludność okolic, 
y których masowo u.prawiano ~ oczysuza­
no !bawełnę, złorzeczyła tej złośliwej rośli­
nie. Obecnie ziarna bawełny przestały być 
niebez-pieczne i stały się surowcem bardzo 
poiY'teCZ'nyro dla. przemyshL I tak Il'P. w 
.Ameryce wytwarza się .,.. 1~ fabrykaeh 
~e gleje jad~lne. e)(spongwane g-2 w1~-

lu krajów europejskich. Holandia produ­
kuje z oleju bawełnianego margarynę, & 
Włochy sprO'wadzaly do niedawna jeszcze 
ten olej, przerabiając go następnie w ra.­
fineriach na oliwę jadalną. iemiecki ch~ 
mik Schmidt z Heiber~u, wyprodukował 
w 1930 r. z ziarn ba \\elnianych mą.kę, za­
w.ierającą dużo skladników odż) wczych w 
postaci białka, fosforu itJp. W EgipCie ł 
Sudanie wytwarza się z ziarn i od,padków 
włó!kien bawełnianych, cenny materiał bu­
dowlany w rodzaju ceme·ntu. Z tego "ce .. 
men tu" wybudowano w roku 1930 w Cbi~ 
cag.o <:a,~ll ~ię~z~ dzlelni~ęw:il1ową., -


